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N r 197 (897) ROK IV

Szef Misii Dyplomatycznej 1VRD 
u Prezydenta Bolesława Bieruta

(f) Prezydent Rzeczypospoli
te j Polskie j Bolesław B ie ru t 
p rz y ją ł dnia 16 bm. na audiencji 
Szefa M is ji Dyplom atycznej 
N iem ieckie j R epub lik i Demo
kra tyczne j przy Rządzie RP 
Panią Am basador Aenne K un - 
derm ann, k tóra złożyła Prezy
dentow i RP odręczne pismo 
Prezydenta N iem ieckie j Repu
b lik i Dem okratycznej W ilhe lm a 
Piecka.

Przy wręczaniu pisma Prezy
denta NRD obecni b y li: M in i
ster Spraw Zagranicznych dr 
Stanisław  Skrzeszewski, zastęp
ca Szefa K ance la rii C yw ilne j 
Prezydenta RP w icem in ister 
Z yg fryd  Sznek, D yrek to r G ab i
netu Prezydenta RP Wanda 
Górska i D y re k to r P rotokółu 
Dyplom atycznego M in is terstw a

Spraw Zagranicznych Edw ard 
Barto l.

Pani Ambasador Aenne K u n - 
derm ann tow arzyszyli członko
w ie M is ji D yp lom atycznej N ie
m ieckie j R epub lik i Dem okra- 
tycznej-

Następnie Pani Ambasador 
Kunderm ann została przyjęta 
przez Prezydenta RP na au
d iencji p ryw a tne j, przy k tó re j 
obecny b y ł M in is te r Spraw Za
granicznych d r S tan is ław  Skrze
szewski.

P rzybyw ające j dó Belwederu 
Pani Ambasador Aenne K u n 
derm ann kom pania honorowa 
Wojska Polskiego oddała hono
ry  wojskow e przy dźwiękach 
Hym nu Narodowego^ N iem iec
k ie j R epublik i Dem okratycznej: 
w c h w ili odjózdu Pani Am ba
sador K underm ann odegrany 
został Polski Hym n'' Narodowy.

Rząd brytyjski brutalnie łamie 
swe zobowiązania wobec Polski

Ostry protest ambasady RP w Londynie przeciw 
bezprawnemu zatrzymaniu statków zakupionych 
przez Polskę-Komunikat Polskiej Agencji Prasowej

( fl W A R S ZA W A  (PAP). — W 
1948 r. Polskie Tow arzystw o 
Im po rtu  Maszyn i Narzędzi 
„P o lim e x “ . Sp. z o. o. zawarło 
ze stocznią b ry ty jską  B ertram  
and Sons umowę na budowę 
dwóch statków do przewozu 
produk tów  naftow ych dla Pol
skie j M a ryn a rk i H and low ej. 
S ta tk i te zostały niedawno spu
szczone na wodę. przy czym u- 
roczyście nadano im  nazwy „T a 
t r y “ i „B esk idy“ .

Statek „T a try “ , którego osta
teczne wykończenie odwlekano 
przez miesiąc, ja k  rów nież i 
Przeprowadzenie prób. b y ł w 
dn iu 14 bm. ca łkow icie  gotów 
do drogi. Załoga polska wraz 
z kapitanem  zamieszkała na 
statku.

17 bm. statek „T a try “  m ia i 
podnieść po raz pierwszy polską 
banderę i popłynąć do Gdyni.

14 bm. ambasador RP w  Lo n 
dynie, ob. Jerzy M ichałow ski, 
zostął nagle zaproszony do B ry 
ty jsk iego  M in is te rs tw a Spraw 
Zagranicznych, gdzie mu zako
m unikowano. że oba polskie 
s ta tk i, zarówno już gotowy do 
drogi „T a try “  ja k  i b lisk i w y 
kończenia „B esk idy “ , podlega
ją  natychm iastow ej re kw izyc ji 
przez rząd b ry ty js k i na podsta
w ie  ustawy o obronie państwa.

Równocześnie na statek „T a 
t r y “ w kroczy ł b ry ty js k i k a p i
tan. k tó ry , leg itym u jąc  się roz
kazem a d m ira lic ji, w ydanym  mu 
ju ż  szereg dn i wcześniej, naka

zał po lsk ie j załodze niezw łocz
ne opuszczenie statku.

Am basador RP w  Londynie 
złożył ostry protest przeciwko 
tem u bru ta lnem u pogwałceniu 
Polsko -  B ry ty js k ie j Um owy 
Handlow ej i przeciwko łam aniu 
p rzy ję tych przez rząd b ry ty js k i 
zobowiązań.

Należy bowierń zaznaczyć, że 
a rt 6 Polsko - B ry ty js k ie j l i 
n iow y Hand low ej i F iriansowej 
z dnia 14 stycznia 1949 r. za
w iera wyraźne i bezsporne zo
bowiązanie rządu bry ty jsk iego , 
że nie zabroni on eksportu do 
Polski urządzeń, zamówionych 
przed zawarciem  te j um owy 
Wobec tego rekw izyc ja  zbudo
wanych na zamówienie polskie 
i zapłaconych sta tków  jest ja w 
nym  p o g w łce n ie m  zobowiązań 
rządu bryty jsk iego.

Rząd polski oczywiście wycia 
gnie w łaściw e konsekwencje z 
fak tu  n iehonorowania przez 
rząd b ry ty js k i solennych . zobo
wiązań i  m iędzynarodowych 
umów.

Nie ulega też w ątp liw ości, że 
systematyczne i niczym  nieuza
sadnione łam anie Polsko -  B ry 
ty js k ie j Um owy H and low ej nie 
m „ n ic wspólnego z obroną 
W ie lk ie j B ry tan ii. Ż pewnością 
takie  posunięcia, k tóre z zobo
wiązań rządu b ry ty jsk ieg o  czy
nią dokum enty w ą tp liw e j w a r
tości, nie leżą w in teresie naro
du angielskiego i  pokojowej 
współpracy m iędzy narodam i.

W czyn ip l ip co w ym

Załoga zakładów  „R o k ita 44 wykonała 
zobowiązania 5 d n i przed terminem

(f) Im bliższy jest dzień Święta Odrodzenia, tym wspa
nialsze są osiągnięcia najszerszych mas pracujących miast 
i wsi Polski, walczących o wykonanie czynu lipcowego.

Wiele zatóg, budujących o l
brzym ie ob iekty planu 6-le tn ie - 
go. donosi o pom yślnej rea liza
c ji zobow ią/ań produkcyjnych. 
M  in. załoga budujących się w 
Brzegu D o lnym  potężnych za 
kiadów  przem ysłu chemicznego 
„R o k ita “ , zameldowała o w ie l
k im  sukcesie: robotn icy tej bu 
dowy w ykona li zobowiązanie 
lipcowe na 5 dni przed te rm i
nem. W artość ponadplanowej 
p rodukc ji przekracza już 724 ty 
siące złotych.

Ilość węgla, rozsypującego 
się przy przeładunku 

zmniejszy się o 98 procent
Robotnicy zakładów repera- 

cy jnych  po rtu  gdyńskiego w ra 

mach rea lizac ji zobowiązań, o- 
pracow ali i zastosowali przy taś- 
mowcu węglowym  specjalny 
przyrząd, k tó ry  zmniejsza dość 
węgla rozsypującego się przy 
prze ładunku o 98 procent

Palacze S/S „P u ła s k i“ 
zm niejszyli w  czynie lipcow ym  
o 25 procent zużycie węgla, bez 
uszczerbku dla  szybkości s ta t
ku.

Czyn lipcowy wykonany 
z nadwyżką

(K or. wł.). Spośród w ydz ia 
łów, rea lizu jących zobowiązania 
lipcow e w hucie - „S ta low a Wo
la “ , na czoło wysunęła się sta
low nia, gdzie na 10 dni przed 
term inem  załoga wykonała

czyn lipcow y w  129,8 procen - 
tach, dając zamiast 500 ton sta li 
— 646,60 toń.

(c. bł.)

Zakłady im. Stalina 
wykonują swe zobowiązania

(Kor. wł.). W dniu 14 bm. Fa
b ryka  C Zakładów im  S talina 
w Poznaniu zameldowała o 
zwycięskim  w ykonaniu przez 
załogę zobowiązań, podjętych 
ku czci zbliżającego się Świętą 
Lipcowego. Zobowiązanie, przed 
staw iające wartość praw ie 
pól m iliona złotych, wykona ła 
załoga F abryk i C na przeszło 
tydzień przed term inem .

Dodatkowe zobowiązania 
kolejarzy bydgoskich

(Kor. w ł.) Robotn icy zakła
dów naprawczych parowozów

i wagonów w  Bydgoszczy po
de jm u ją  w  czynie lipcow ym  
dodatkowe zobowiązania.

Załoga zakładów  napraw 
czych parowozów i wagonów 
N r 13 w  Bydgoszczy, k tó ra  w 
ramach czynu lipcowego pod
ję ła  zobowiązania p rodukcyjne 
w artości 164.195 zło tych, w yko 
nała do dn ia 14 lipca 90 pro - i 
cent tych zobowiązań. O ddzia- | 
ły  10 i 11 w ykona ły  swoje zo- j 
¿owiązania p rodukcy jne  w  100 j 
procentach. •

W iele oddzia łów  I brygad 
podjęło zobowiązania dodatko
we na ogólną sumę 9.468 zło
tych.

W dalszym ciągu nap ływ a ją  
liczne dodatkowe zobowiązania 
załogi.

(PT.)

Ludność miast i  wsi przygotowuje się 
do uroczystego obchodu Święta Odrodzenia

(f) Już tylko 5 dni dzieli nas od Święta Odrodzenia. Na 
uroczystych akademiach, które przygotowują Komitety Ob
chodu Święta, dokona ludność miast i wsi podsumowania 
historycznych zwycięstw, osiągniętych pod kierownictwem 
Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej, w budowie pod-

stanowiącej mocne ogniwostaw socjalizmu w Polsce, 
w światowym obozie pokoju.

Realizując zobwiązania w 
czynie lipcow ym , załogi za trud 
nione przy wżnoszeniu w ie l
k ich budow li socjalizm u, czy
nią ostatnie przygotowania, by 
przedterm inow o uruchom ić sze
reg ob iektów , k tó re  wstąp ią w 
służbę planu 6-letniego.

Dobiegają końca przygotow a
nia do uruchom ienia nowej s i
łow n i i innych agregatów w  
hucie „Kościuszko“ , w ie lk iego 
pieca w  Starachowicach, nowej

w ie lk ie j h a li p rodukcy jne j w 
Zakładach im. Gen. Św ierczew
skiego w  W arszawie, n a jw ię 
kszej w  Polsce cem entowni 
„O d ra “  w  Opolu, pierwszych 
dw u tysięcy krosien w  p io tr 
kow skim  kom binacie baw e łn ia
nym, pierwszej części w ie lk ie j 
bazy rybo łów stw a da lekom or
skiego w  Św inoujściu , o lb rzy 
miego Powszechnego Domu 
Towarowego w  Warszawie.

W końcow ym  stad ium  zna j
du ją  się prace nad budową n a j
w iększej w. k ra ju  Ole.iarni w 
Brzegu na D o lnym  Śląsku, fa 
b ry k i prze tw orów  spożywczych 
w  B ia łym stoku , b row aru  w  L u 
b lin ie  i innych zakładów prze
m ysłu spożywczego.

W  budu jącym  się centrum  
W arszawy — M D M  i w  dzie
siątkach nowobudowanych ó- 
s iedli m ieszkaniowych, prow a
dzone są prace wykończeniowe, 
by w  dn iu .Św ię ta Odrodzenia 
oddać do użytku setk i nowych, 
wygodnych mieszkań.

W  warszawskich zakładach 
pracy ponad 100 robotniczych 
zespołów artystycznych w ystą
pi na uroczystych akademiach.

We wszystkich dzielnicach 
sto licy odbędą się w ie lk ie  za
bawy ludowe.

W ie lk i „Festyn  p o k o ju “  przy
gotowuje się na Bielanach. Cen
tra lna  zabawa dla m łodzieży i 
dzieci zorganizowana zostanie 
w  parku Agrico la .

Dorobek załóg szczecińskich 
zakładów pracy obrazować bę
dą liczne w ystaw y. Ludność 
w ie jska w o j. szczecińskiego 
przygotow uje zabawy ludowe i 
im prezy sportowe. W  zakładach 
pracy i na placach w  miastach 
oraz gromadach w ojew ództw a 
opolskiego wystaw ione będą 
specjalne gabloty z ilu s trac ja m i 
osiągnięć gospodarczych i  k u l
tu ra lnych .

W całym kraju trwają intensywne 
przy sprzęcie żyta

(f) Sprzęt żyta przebiega sprawnie. Dzięki sprzyjającej 
pogodzie żniwa rozpoczęły się i w województwach półno
cnych, m. in. w woj. olsztyńskim, gdzie do zbiorów pierwsze 
przystąpiły Państwowe Gospodarstwa Rolne.

W powiecie radzym ińskim  
(woj. warszawskie) chłopi 
sprzątnęli ok. 80 procent żyta. 
W gm inie Jadów żyto zebrano 
z 600 hek ta rów .’ W w ie lu  g ro 
madach te j gm iny, bezpośred
nio po sprzęcie żyta chłopi 
przystępują d o . podoryw ek i 
siewu popionów.

W woj. lube lsk im  przodują 
w  szybkim  tem pie i sprawnym  
dokonyw aniu sprzętu żyta 
chłop i pow ia tów  kraśnickiego 
i puławskiego. Z b io ry  żyta w 
woj. lube lsk im  będą według 
p rzew idyw ań o 10 procent w yż | 
sze, a pszenicy o 14 procent j 
wyższe niż w  r. ub.

W  spółdzielniach p ro d u kcy j
nych w oj. łódzkiego zb iory ży
ta zapowiadają się szczególnie 
pom yślnie. Pierwsze próbne 
om io ty w  spółdzielni p ro du k
cy jne j w  Lęgonicach da ły 30 
k w in ta li żyta z hektara. Jedno
cześnie ze sprzętem żyta człon
kow ie  spółdzielni p ro d u kcy j
nych przeprowadzają om ioty 
rzepaku. W spółdzielniach p ro
dukcy jnych woj. warszawskie
go p iony żyta są rów nież b.

prace

wysokie. Członkowie spółdzielni
p rodukcy jne j Duchnica w  pow. 
warszawskim  zbierają 28 k w in 
ta li żyta z 1 helltara.

(Kor. w ł.) Po zakończeniu 
sprzętu rzepaku pow ia ty po łud
niowe i centra lne woj. b ia ło 
stockiego p rzystąp iły  do sprzę
tu żyta. Jako pierwsze rozpo
częły żniwa w dn iu  13 i  14 bm. 

j południowe gm iny pow ia tu b ie l- 
I skiego — M ie ln ik  i Siemiatycze, 
i (ufat)

Akademia w Warszawie 
ku czri Maksima Gorkiego

(f) W związku z obchodem 15 
rocznicy śm ierci Maksym a G o r
kiego, Zw iązek L ite ra tó w  P i l 
skich i Towarzystw o P rzy jaźn i 
Polsko -  Radzieckie j zorganizo
w a ły  w  dn iu 16 bm w  sali Tea
tru  Współczesnego w  Warsza
w ie  uroczystą akademię, na któ  
Ją p rzyb y li m  in .: w icem in is ter 
K u ltu ry  i  S ztuk i — tow . So
korsk i, w iceprzewodniczący Za
rządu G łównego TPP-R  tow. 
m in is te r M atuszewski oraz se
k re ta rz  generalny Zarządu 
Głównego Zw iązku L ite ra tów  
Polskich, tow. P utram ent. Obec 
n i b y li rów nież przedstaw icie

le placówek dyplom atycznych: 
ZSRR, k ra jó w  dem okracji lu 
dowej i  C h ińskie j R epub lik i 
Ludowej.

Akadem ię zagaił sekretarz ge 
nera lny Zarządu Głównego 
Zw iązku L ite ra tó w  Polskich, 
tow. Jerzy Putram ent.

Obszerny re fe ra t o życiu i 
twórczości w ie lk iego pisarza — 
W ie lk iego Człow ieka — M ak
syma G orkiego — w yg łos ił prof. 
d r M arian  Jakubiec.
• Po akadem ii odbyło się przed 
staw ienie sztuki Gorkiego pt. 
„M ieszczanie“  w  w ykonan iu  ze
społu Państwowego Teatru 
Współczesnego.

Zesoół im. Aleksandrowa 
przibył do Polski

(f) Na zaproszenie K om ite tu  
W spółpracy K u ltu ra ln e j z Za
granicą przyby ł w  dn iu  16 bm. 
do Polski znakom ity Zespól P ie
śni i Tańca A rm ii Radzieckie.! 
im . A leksandrow a, odznaczony 
O rderem  Czerwonego Sztanda
ru

Na stacji granicznej w  Ze
brzydow icach odbyło się w  nie
zw ykle  serdecznej atmosferze 
sPótkanie znakom itych artystów  
radzieckich z przedstaw icie lam i 
społeczeństwa polskiego.

W ysiadającego z wagonu wraz 
z małżonką k ie row n ika  zespołu, 
zasłużonego artystę RFSRR, la 
ureata Nagrody S ta linow skie j, 
Dorysa A leksandrow a pow ita li- 
Przedstaw iciel K om ite tu  W spół

pracy K u ltu ra ln e j z Zagranicą 
— Ćhabasiński, sekretarz Za
rządu Głównego Towarzystw a 
P rzy jaźn i Polsko-Radzieckie j 
—. P io trow sk i oraz delegacja

Sąjska Polskiego w  osobach: 
łk  Huberta , pp łk. Łastow - 

skiego i kpt. Przybysza, przed
staw icie le K W  PZPR w  K a to 
wicach oraz P rezyd ium  W oje
w ódzkie j Rady Narodowej.

M łodzież ZM P-ow ska z K a to 
w ic oraz dzieci ze szkół podsta
wowych w ręczyły  gościom w ią 
zanki kw ia tów .

Zgromadzona na peropie m ło 
dzież w ita ła  gości radzieckich 
entuzjastycznym i okrzykam i na 
cześć Generalissimusa Józefa 
S ta lina i Prezydenta RP. Bole
sława B ieruta.

Zakończenie uroczystości 
jubileuszowych w Mongolii

(f) M O S K W A  (PAP). Agencja 
^A S S  podaje, że w Ułan Bafor 
odbyło sie zakończenie uroczy- 
stości jubileuszowych, poświe
conych 30-leciu M ongolskie j Re 
W oiucji Ludow ej.

Na uroczystości zakończenia 
obel odów iubileuszow ych prze
m aw ia ! przewodniczący Prezy
d ium  W ielk iego H u ra łu  M on
golskie! R epub lik i Ludow ej — 
Kumacende, k tó ry  ośw iadczył 
m in.:

Uroczystości, k tóre odbyty się 
z okazji 30 rocznicy rew o luc ji 
ludow ej w M ongolii, zam anife
stow ały bezgraniczne oddanie 
naszego narodu ojczyźnie,, jego 
jedność m ora lno -  po lityczna 
jego zespolenie w okó ł swej par

tii,  rządu i wodza narodu m on
golskiego — Czoibalsana.

Obchodząc 30-lecie M ongo l
skie j R ew oluc ji Ludow ej, masy 
pracujące naszego k ra ju  zama
nifestow a ły swą bezgraniczną 
miłość i gorąca wdzięczność dia 
swego w ie lk iego przyjacie la  — 
Zw iązku Radzieckiego, dla swe
go nauczyciela — Stalina.

Bumacende w y ra z ił serdeczne 
podziękowanie delegaciom rzą
dowym  ZSRR, Chin, Ko^eań 
skie j R epub lik i Ludowo - De
m okratycznej, Polski, Czecho
słowacji, B u łga rii, Rum unii. 
Węgier. A lb an ii i NRD za u- 
dział w  uroczystościach ju b i
leuszowych.

Nowe wydawnictwa 
o Feliksie Dzierżyńskim

(f) Ukazały się w  sprzedaży 
nowe w ydaw n ic tw a o w ie lk im  
rew olucjon iście  i pa triocie  — 
Feliksie  Dzierżyńskim .

Do w yd aw n ic tw  tych należy 
teka rysunków  a rtys ty  -  m a
larza K. Sopocki, wydana 
nakładem  B iu ra  D ru ków  A r 
tystycznych RSW „P rasa“ . B iu 
ro D ru ków  A rtys tycznych  w y 
dało także zbiór p łan iz, 
przedstaw iających życie Feliksa 
Dzierżyńskiego pod ty tu łe m  
„W ystaW a o Feliksie  D zierżyń
sk im “ .

Uruchomienie 
wielkiej elektrowni 

im. Stalina w Bułgarii
(f) S O F IA  (PAP). — W Sofii 

uruchom ioną została najw iększa 
w B u łg a rii e lek trow n ia  im . S ta
lina, k tó re j moc wynosi 24 tys. 
kW . E le k tro w n ia  im . S talina 
dostarczy energ ii e lektryczne j 
przem ysłow i stolicy.

Sukcesy
Vieliiamskiej Armii 

Ludowej
(f) P E K IN  (PAP). V ietnam ska 

Agencja In fo rm a cy jna  donosi 
z po łudniowego V ietnam u, że 
14 bm oddzia ły a rm ii ludow ej 
po k ilkugodz inne j walce znisz
czyły ca łkow ic ie  s iln ie  um o
cnioną pozycję w o jsk francu 
skich w  See-Me na po łudnie 
od Saigonu. W pięć godzin pó
źniej oddzia ły a rm ii ludow ej 
zaatakowały kolum nę posiłków 
nieprzy jac ie lsk ich, składającą 
się z 18 aut pancernych, jeep‘ów 
i ciężarówek, k tó re  przewoziły 
około bataliona żołnierzy. W 
walce wręcz żołnierze a rm ii lu 
dowej zadali n iep rzy jac ie low i 
ciężkie straty.

Dymisja
rządu włoskiego

(f) RZYM  (PAP). — O fic ja l
nie podano do wiadomości, iż 
prem ier de Gasperi postanowił 
wręczyć prezydentow i E inaudi 
dym is ję  całego gabinetu. D ym i- 
fcję tę poprzedziła rezygnacja 
m in is tra  skarbu P ełli, k tó ra  na
stąp iła w  w yn iku  rozbieżności, 
ja k ie  zarysowały sie w fonie ko
a lic ji rządowej na tem at p o lity 
k i gospodarczej,

Wielka narada aktywu partyjnego
i gospodarczego górnictwa

(f) W  dn iu 15 bm. odbyła się 
w  Katow icach narada ak tyw u  
party jnego i  gospodarczego 
przem ysłu węgłowego. Na na
radzie przeprowadzono analizę 
rozw oju polskiego górn ic tw a w 
pierwszym  półroczu br. i usta
lono na podstawie dotychczaso
wych doświadczeń sposoby za
pewnienia dalszego wzrostu w y 
dajności pracy i  zwiększenia 
rozm iarów  p rodukc ji.

W  naradzie, k tó ra  zgrom adzi
ła ponad 1.000 osób spośród 
k ie row n ic tw a  organizacji- pa r
ty jnych . członków  rad zakłado
wych, k ie row n ic tw a  kopa lń  i 
zakładów  przem ysłu węglowe
go, przodow ników  pracy i rac jo 
na liza torów , uczestniczyli m in i
ster górn ic tw a tow . Ryszard 
Nieszporek, w icem in is trow ie  
tow. Lesz i tow. Szczepański, 
przedstaw icie l KC  PZPR tow. 
N iedźw iedzki oraz I  sekretarz 
K W  PZPR w  Katow icach — 
.tow. Józef Olszewski.

Przodujące kopalnie
G órn ictw o węglowe zanoto

wało w  bież. roku  szereg suk- 
cesów. Do1 przodujących zakła
dów należą m. in. “kopaln ia 
„M o rt im e r“ , k tó ra  p lan p roduk
c ji za I  półrocze br. w ykona ła 
w  108,5 procenta, oraz kopa l
nia „W ąnda-Lech“ , k tó re j zało
ga w ykona ła  106.7 procenta p la 
nu półrocznego. W śród zakła
dów, k tó re  osiągnęły w  I I  k w a r
ta le br. na jw iększy wzrost w y 
dajności pracy, zna jdu ją  się m 
in. kopaln ie : . „N iw ka -M o d rze - 
jó w “ , „R ym e r“ , „M u rc k i“ , „K a 
tow ice“ ,

Uczestnicy narady podkreśla

li  doniosłe znaczenie współza
w odn ictw a w  przestrzeganiu 
c y k li producyjnych . Dzięki 
współzawodnictwu tem u uzy
skano np. w  m aju  br. w ydoby
cie na ścianach o 52 tysiące ton 
wyższe, n iż w  kw ie tn iu .

W  oparciu o doświadczenia 
przodujących gó rn ików  radziec
kich, powstaje obecnie w  na
szym przemyśle węglowym  
tzw. w spółzawodnictwo dw u
stronne. Polega ono na podej
m owaniu konkre tnych  zobowią
zań przez dw ie  brygady lub 
dwóch górn ików , podpisujących 
wspólną umowę o współzawod
n ic tw ie.

O postępach naszego górnic
tw a  w  dziedzinie m echanizacji 
pracy świadczy m. in. fa k t, że 
do c h w ili obecnej zmechanizo
wano ju ż  w  89,9 procenta 
transport węgla na dole.

Pracujące w  naszych kopa l
niach kom bajny radzieckie ty 
pu „Donbass“  pozwalają po
ważnie zwiększać produkcję. W 
kopaln i „A n n a “  jeden agregat 
tego typu  urabia w  ciągu dnia 
węgiel na ścianie długości 60 
m etrów , dając produkcję, się
gającą 160 ton węgla dziennie.

Szczególnie dodatn im  z ja w i
skiem jest duży nap ływ  m ło
dzieży, szczególnie w ie jsk ie j, dp 
pracy w  przemyśle węglowym .

Rezerwy są jeszcze 
bardzo duże

W ielu m ówców wskazywało 
na istn ie jące jeszcze w przem y
śle węglow ym  niewykorzystane 
rezerwy, powodujące trudności 
w ykonan ia  planu w n iektórych 
kopalniach. \

Sekretarze organ izacji p a r ty j
nych w  kópaln iach w iele uwagi 
pośw ięcili zagadnieniu pogłę
bienia pracy po lityczne j wśród 
zaióg górniczych i rozszerzenia 
op iek i socjalnej.

W przem ów ieniu wygłoszo
nym  na naradzie, m in is te r gór
n ic tw a  — tow. Nieszpo - 
rek  s tw ie rdz ił, że do podsta
w ow ych zadań stojących przed 
przemysłem w ęglow ym  należy 
podniesienie wydajności pracy 
poprzez racjonalne rozmieszcze
nie ludzi, zatrudnionych bezpo
średnio przy w ydobyciu

Upowszechniać cykliczność 
produkcji

A na lizu ją c  znaczenie u trz y 
m ania cykliczności p ro du kc ji 
mówca podkreślił, iż podstawo
w ym  w a runk iem  upowszechnie
nia  te j m etody p racy  jest w p ro 
wadzenie na wszystkich ścia
nach węglowych harm onogra
mów pracy, zapewnienie kon- 
tro ii w ykonan ia  planów  i stwo
rzenie ja k  najlepszych w a ru n 
ków  transportu .

M in . Nieszporek zapowiedział 
następnie dalsze usprawnienie 
transportu  wewnętrznego ko 
palń poprzez wprowadzenie w 
na jb liższym  czasie rozkładów  
jazdy pociągów na dole.

W zakończeniu mówca w ysu
ną ł konieczność systematyczne
go doprowadzania planów pro
dukcy jnych do wiadomości gór
n ików  i codziennego analizowa
nia w ykonan ia  p lanów oddzia
łowych.

Dyskusję podsumował I  se
kre ta rz  K W  PZPR w K a to w i
cach, tow. Józef Olszewski.

Kolejarze poznańscy przystępują do walki 
o oszczędność smarów '
(KORESPONDENCJA W ŁASNA „TRYBU NY LU D U “)

W ezwanie maszynistów stacji 
Warszawa — Praga o oszczęd
ne zużycie smarów przez sto
sowanie na parowozach specjal
nych w trysk iw aczy  pomysłu 
rac jona liza torów  z N iem ieckie j 
R epub lik i Dem okratycznej — 
znalazło szeroki oddźwięk w 
całym  k ra ju

Władze DOKP Poznań, po za
poznaniu się z d rukow anym i 
ostatn io w „T ryb u n ie  Ludu“ 
a rtyku ła m i maszynistów w a r
szawskich i łódzkich na temat 
tego uspraw nienia (pozwala ono 
ograniczyć zużycie smarów na 
parowozach o trzecią część Ich

dotychczasowego zużycia), po
stanow iły jeszcze w tym  m iesią
cu zainstalować w tryskiw acze. 
na k ilk u  parowozach serii Ty-5. 
W arsztaty parowozowni Poz
nań — Towarowa przystąp iły  
ju ż  do p rodukc ji tych w try s k i
waczy.

K ole jarze poznańscy z dużym 
zainteresowaniem po w ita li cen
ne usprawnienie.

„Trzeba je  wypróbować jak 
na jszybciej na k ilk u  maszynach 
a później przenieść na wszyst
kie parowozy. Przecież to bę
dą o lbrzym ie  oszczędności sma
ru, idące w ska li rocznej w m i

liony z ło tych" — oświadczył 
by ły  maszynista, a obecnie k ie 
row n ik  parowozowni Poznań — 
Towarowa tow. Job.

Dla poczynienia dokładnych 
obserwacji kolejarze poznańscy 
postanow ili w części parowozów 
zainstalować w trysk iw acze ty l
ko po iednej stronie, pozosta
w iając przy w iązarach i korbo- 
wodach drug ie j strony maszyny 
stare smarowanie szpilkowe Po. 
zwolj to na dokładne w ylicze
nie oszczędności, uzyskiwanych 
przez używanie w trysk iw aczy,

K . STRZELEC KI

Nafód hiszpański -  naród Passionarii walczy

15 lat temu faszyści gen Franco zaatakowali młodą repub likę  
hiszpańską. Ale chociaż po trzech latach zaciętych ’ -a lk  repu
blika padła — nie udało sie złamać ludu hiszpański: go Dziś — 
pod k ie rown ic twem  Komunistycznej Part i i  Hiszpanii i je j p ło 

m ie nn e j przywódczyni,  Dolores Iba rru r i  — Passionarii , 
wzmaga się w a lka  narodu hiszpańskiego przeciw k rw aw em u  

reż imowi Franco.

Zdolność przeładunkow a portu  
węglowego w Szczecinie będzie  

4 -kro tn ie  wyższa od przedw ojennej
(f) W porcie szczecińskim 

przeprowadzane są obecnie o- 
gromne inwestycje. Realizacja 
tych inw estycji spowoduje po
ważne usprawnienie techn ik i 
prze ładunku i uczyni ze Szcze
cina jeden z najnowocześniej
szych portów  w ęglowych w  E- 
uropie.

W tym  samym m iejscu, gdzie 
3 la ta  temu rosły na to rfo w i
skach wysokie w ik lin y , dzisiaj 
zna jdu je  się nowoczesny Basen 
Górniczy. Na Nabrzeżu B y 
tom skim  w idn ie ją  z dala 2 sta
lowe wieże nowoczesnych w y 
w ro tn ic , wyposażonych w odpo
w iednie bunkrotaśm owce: są
to urządzenia, które  autom a
tycznie załadowują węgieł na 
sta tk i. Każdy z tych zespołów 
zastąpi pracę 4 — 5 nowoczes
nych dźwigów.

Po uruchom ieniu, będą one 
unosić w  górę wagony kolejowe 
załadowane węglem : autom a
tycznie w ysypywać ich zaw ar
tość do olbrzym ich zsypów, stąd 
poprzez taśmy transportera, wę
giel ładowany będzie do luków  
okrętowych.

W niedużej odległości, na 
specjalnie wybudow anym  p ir 
sie (molo) wznoszą się kon s tru k
cje największego w Europ:e 
taśmowca węglowego. W c ią
gu jednej godziny urządzenie to 
będzie mogło przeładować na 
statek cały pociąg węgla. Budo-

wa taśmowca — to cyk l różno
rodnych prac. Dobiega końca 
budowa estakady (pomostu) pod 
najnowocześniejszą w yw rotn icę . 
Dla jednej ty lk o  estakady w b ito  
w bagnisty grunt na głębokość 
k ilkunas tu  m etrów  210 pa li żel
betowych. zużyto setki w n  
żelaza zbrojeniowego, wykonano 
tysiące m etrów  sześciennych ro 
bót ziemnych i  żelbetonowych.

Po estakadzie, tzw. koniem  
elektrycznym  wagony wpycha
ne będą na w yw rotn icę , by na
stępnie puste wrócić autom a
tycznie na zupełnie inny to r 
kole jowy. Tymczasem węgiel 
szerokim i taśmami pow ędru je  
na szczyt wieży taśmowca do 
zb iorn ików , a stamtąd tzw. w y
sięgiem i ru rą  zsypową („te le 
skopem“ ) do luków  statku. Ca- 
ty ten skom plikow any mecha
nizm — „e lekryczny koń“ , w y 
w ro tn ica  i wieża taśmowca ~>b- 
sługiwane będą łącznie przez 3 
w ysoko -Lw a lifikow anycn  robo t
ników.

Szybko przyb liża się dzień, 
k iedy pierwsze wagony z węglem 
zostaną ca łkow icie  autom atycz
nie załadowane na statek. W 
dn iu  tym  po rt węglowy w  
Szczecinie stanie się jednym  z 
na jbardzie j nowoczesnych por
tów  w Europie Jego zdolność 
przeładunkowa będzie 4 -k ro t-  
nie wyższa od przedwojennej.

Walki w Korei
, (f) P E K IN  (PAP). Dowódz

two naczelne Koreańskie j A r 
m ii Ludowej w  kom unikacie 
ogłoszonym 16 bm. doniosło, że 
na wszystkich odcinkach fron tu  
oddziały a rm ii ludow ej w  ścis
ły m  w spółdzia łan iu z o d d z ia ła 
m i ochotn ików  ch ińskich kon
tynuu ją  operacje bojowe.

Na poszczególnych odcin -  
kach fron tu  oddziały a rm ii lu  -  
dowej skutecznie odpierały a ta
k i w o jsk in te rw en tów  am ery
kańsko -  angielskich i a rm ii 
iisynm anow skie j, zadając im  
poważne straty.

Partyzanci w południowej Korei 
sieją postrach wśród Amerykanów

(f) P E K IN  (PAP). Jak podaje 
koreański dziennik „Nodon S in- 
m un“ , na zapleczu in te rw en tów  
am erykańskich i zdra jców  lisyn 
manowskich, rozw ija  się potęż
ny ruch partyzancki, k tó ry  po
woduje, że A m erykan ie  i  lis yn - 
manowcy ży ją  na okupowanym  
te ry to riu m  w  nieustannym  
strachu.

Partyzanci lik w id u ją  zniena
widzonych przez naród lisyn 
m anowskich urzędn ików  i p o li
cjantów , niszczą lin ie  kom un i
kacyjne i dokonują b łyskaw icz
nych wypadów  na jednostk i woi 
skoWe, magazyny żywnościowe, 
skład; am un ic ji i b ron i itp .

Na ty łach wroga — w po łud
niowej Kore i, pa rtyzanci orga
n izu ją  w  wyzw olonych przez 
siebie rejonach kom ite ty  ludo
we, cieszące się pe łnym  zaufa
niem całe j ludności. Tak np od
dzia ły partyzanckie, pozostają
ce pod dowództwem  K im  In - 
bina, po rozgrom ieniu 3 d y w i
z ji li ynm anowskich. oczyściły 
w p ro w in c ji po łudniow y Kan- 
won okręg Czeczhon-.Tonwol 
Pcndonni zorganizowały tam 
władzę ludow ą i zaopatrzyły 
głodującą ludność w żywność i 
odzież.

U s iłu jąc  przeszkodzić rucho
w i partyzanckiem u, ogarn ia ją
cemu całą po łudniow ą Koreę, 
A m erykan ie  i lisynm anow cy 
stosują ok ru tn y  te rro r wobec 
ludności. Ekspedycje karne 
w o jsk L i Syn-m ana dokonują 
masowych m ordów, palą cate 
wsie i odbiera ją  mieszkańcom 
żywność.

M im o m ob ilizac ji poważnych
( do w a lk i z ruchem p a rty 

zanckim, oddzia ły karne stale 
ponoszą sromotne klęsa; „N o 
don S inm un“ Dodaie. że w cią
gu jednego ty lk o  miesiąca 7 d y 
w iz ji lisynm anow skich rzucono 
przeciw  partyzantom  i wszyst
k ie  one m usia ły być wycofane 
z w ie lk im i s tra tam i, nie speł
niwszy powierzonego zadania.

Dzienn ik podkreśla, że ruch. 
partyzancki, ciesząc się sympa
tia i ca łkow itym  poparciem lud  
ności cyw ilne j, rozw ija  sie co
raz a k tyw n ie j i stanow i poważ 
na omoc dla koreańskiej a r
m ii ludow ej w walce przeciw  
obcej in te rw e nc ji w Kore i i  
“ rzeciw  zdradzieckie j klice L i  
Syn-mana.

Rokowania w Kaesongu
(d) P E K IN  (PAP) Korespon

dent agencji Nowych Chin do
nosi z Phenjanu że w poniedzia
łek odbyło się w Kaesongu 
czwarte posiedzenie przedstaw i
c ie li obu stron walczących w 
K o re i poświęcone usta jeniu w a
runków  zawieszenia bron i. Po

siedzenie trw a ło  od 9 do 12.50
czasu koreańskiego.

Na posiedzeniu om awiano w 
i a ’ szym ciągu sprawę porząd
ku dziennego Następne — piąte 
— posiedzenie wyznaczone zo
stało na w torek na godz. 10 
czasu koreańskiego.
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Skąd przepisane
Wystąpienie Mae CIoy‘a, w y 

sokiego komisarza U S A  w  
Niemczech zachodnich — było 
przysłowiową oliwą do ognia 
rozniecanego przez wszelkiego 
rodzaju rewizjonistów i szowi
nistów zachodnio - niemiec - 
kich. „Pragniemy bronić się 
ja k  najdalej na wschód“ — po
w iedział wysoki komisarz. „O- 
brona“ ta zabrzmiała hitle - 
rowskim zbrodniarzom jak  fan 
fara, wzywająca do nowego 
„Drang nach Osten".

Zuchwalstwo rewizjonistów  
rośnie wprost proporcjonalnie do 
łask, jak im i obdarzają ich ame
rykańscy protektorzy. Tym  ra 
zem organ byłych żołnierzy (tzn. 
byłych żołnierzy Wehrmachtu) 
—  „Die Soldatenzeitung“ — w  
artykule pt. „Wschód plonie w 
naszych sercach“ —  usiłuje do
wieść, że „Sudety, • Czechy i 
M oraw y są odwiecznymi tere - 
nam i kultury niemieckiej" i że 
„Praga Czeska jest miastem, z 
którym  związany jest los na
rodu niemieckiego“. Wszyst - 
kie te tereny zostały według 
autorów artykułu „scemento - 
wane (z Reichem— przyp. Red.) 
krw ią  przelaną przez miliony 
Niemców w  obronie wiecznego 
panowania niemieckiego na zie
miach wschodnich".

Zw roty, a nawet całe zdania 
tego artykułu  zostały jakby żyw 
cem przepisane z podręcznika 
faszyzmu niemieckiego pt. 
„M ein Kam pf“. Słowem —  au-

Wycofanie wojsk obcych z Korei podstawowym 
warunkiem pokojowego uregulowania

sprawy koreańskiej
Prasa koreańska o m anew rach USA w okó ł rokow ań  w Kaesongu

(a) MOSKWA (PAP). Agencja TASS donosi z Phenjanu; 
Dzienniki koreańskie komentują rokowania rozpoczęte w Ka
esong między przedstawicielami gen. Ridgway'a i przed
s ta w ic ie la m i dowództwa naczelnego koreańskiej armii ludo
w e j i d o w ó d z tw a  ochotników chińskich w sprawie zawiesze
nia działań wojennych w Korei.

torzy, którzy z laski swych ame
rykańskich opiekunów uniknęli 
Norymbergi —  nie w ysilili się 
na szczególną oryginalność. Nie 
można tego natomiast zarzu - 
cić katolickiemu pismu zachod
nio - niemieckiemu „Christ und 
W elt“. Redaktorzy tego pisma 
przem ówili językiem , godnym 
skrzyżowania am erykańskiej i 
goebbelsowskiej propagandy.

Cóż chce wmówić swym czy
telnikom  „Christ und W elt“? 
„Zniszczenia wojenne Polski —  
stwierdza katolickie pismo / —  
należą jedynie do zręcznie spre
parowanej legendy propagando
w e j“. Co więcej —  twierdzą 
katoliccy neohitlerowcy —  w  
w yniku  okupacji hitlerowskiej... 
rozbudowany został w  Polsce 
przemysł. Słowem —  konklu
duje „Christ und W elt“ —  „Pol
ska bezpodstawnie urabia w 
świecie opinię, że jest najbar - 
dziej zniszczonym krajem “.

Wszystkie te łajdackie, god
ne hitlerowskich zbrodniarzy 
wystąpienia odbywają się przy 
jaw ne j zachęcie amerykańskich 
i angielskich okupantów T ri-  
zonii. Wkrótce — jeśli tak da
le j pójdzie —  pod wysokim  
protektoratem Mac Cloy‘a „Die 
Soldantenzeitung“ zażąda zw ro
tu „Urdeutsche Stadt“ —  L u b li
na. a „Christ und W elt“ bę - 
dzie się domagało zwrotu kosz
tów .- dobroczynnej okupacji 
Generalgouvernement.

W prawdzie oba pisma staran
nie unikają zaznajomienia swych 
czytelników ze sposobami rea li
zacji swych „postulatów“. Ale  
„sposoby" te są znane. Przede 
wszystkim powinni o nich pa - 
miętać autorzy. Znają je prze
cież —  z doświadczeń —  na 
własnej skórze.

Z. A.

Korespondent K oreańskie j 
C en tra lne j A ge nc ji T e leg ra ficz 
nej donosi, że delegacja am ery
kańska p rzyoy la  do Kaesong 
bez kon kre tn \'ch  p ropozycji, k tó 
re by sp rzy ja ły  pom yślnem u 
przebiegow i rokow ań.

Koreańska C entra lna Agencja 
Te legra ficzna w  kom un ikac ie  z 
ID lipca podała, że. ja k  w idać, 
przedstaw icie le  am erykańscy 
b y li n iedostatecznie przygo tow a
n i do rokow ań, ponieważ do re 
jonu  Kaesong p rz y b y ł osobiście 
gen. R idgw ay, k tó ry  pośpiesznie 
w  ciągu 15 m in u t przed rozpo
częciem rokow ań  in s tru o w a ł 
swych p rzedstaw ic ie li.

Przebieg rokow ań potw ie rdza 
powyższą op in ię  K oreańsk ie j 
C en tra lne j A genc ji T e leg ra ficz 
nej. W  przec iw ieństw ie  do s tro 
ny am erykańsk ie j szef delega
c ji dowództwa naczelnego ko 
reańskie j a rm ii lu do w e j gen. 
N a m -Ir  podał na posiedzeniu

dok ładny  program , proponując 
w łączenie do porządku dzienne
go spraw, k tó rych  rozw iązanie 
zapewni pokojowe U regulowanie 
kw e s tii koreańskie].

Jak  w skazu ją  d z ien n ik i ko 
reańskie, w  toku  rokow ań  oka
zało się, że strona am erykańska 
dąży do w ye lim in o w a n ia  z dy 
skusji spraw y W ycofania w o jsk  
poza 38 rów no leżn ik  i w yco fan ia  
w o jsk  zagranicznych z K ore i 
W szystkie dz ienn ik i p u b lik u ją  
kom u n ika t K  ireańsk ie j C e n tra l
ne j A genc ji Te legra ficznej, k tó 
ry  stw ierdza; że dow ództw o a- 
m erykańsk ie  p róbu je  udarem 
n ić  dyskusję  nad sprawą w yco
fan ia  w o jsk  obcych z K o re i, dą
żąc do kon tynuow an ia  okupac ji 
K ore i P o łudn iow e j w celu prze
kształcenia je j w  swą bazę w o
jenną.

Jak w iadom o — pisze dz ien
n ik  „N odon S inm un" - -  cała 
św ia tow a op in ia  publiczna po
piera propozycję p rzedstaw ic ie

la radzieckiego w  O NZ M a lik a  
w  spraw ie zawieszenia b ro n i w  
K o re i pod w a run k iem  w yco fan ia  
w o jsk  obcych poza 38 rów no leż
n ik . S w ym  zachowaniem  się na 
posiedzeniu strona am erykańska 
podkreśla swa niechęć poko jo 
wego u regu low an ia  k w e s tii k o 
reańskie j.

Prasa koreańska zwraca u - 
wagę na ośw iadczenie R idg- 
w a y ‘a, k tó ry  s tw ie rdz ił, że nie 
bacząc na rokow an ia  w o jska  
am erykańskie  będą w  dalszym  
ciągu roz-w ija ły dz ia łan ia  w o 
jenne. Jest to — stw ie rdza ją  
dz ien n ik i — jedno z ogn iw  p o li
ty k i nacisku i  zastraszania i 
świadczy o nieszczerości s trony 
am erykańsk ie j w  rokow aniach 
w  Kaesong.

D zienn ik  „N odon S inm un“  p i
sze: N aród koreańsk i zawsze 
domaga) się i  domaga poko jo 
wego uregu low an ia  k w e s tii k o 
reańskie j, a w yco fan ie  w o jsk  
obcych jes t p rzv  ty m  w a 
ru n k ie m  bezwzględnym . P rze
bieg rokow ań  św iadczy, że 
im p e ria liśc i am erykańscy wciąż 
jeszcze m arzą o u ja rz m ie 
n iu  K ore i. Dlaczego naród 
nasz żąda w yco fan ia  w o jsk  ob
cych z K o re i w  m oż liw ie  n a j

k ró tszym  te rm in ie?  D latego, że 
ty lk o  to może s tw orzyć podsta
w ow y w arunek  dla zaprzestania 
dz ia łań  w o jennych  i zapewnić 
poko jow e uregu low an ie  kw e s tii 
koreańskie j. D la  każdego jest 
rzeczą jasną, że przebyw anie 
w o jsk  obcych w  cudzym  k ra ju  
nie da je  g w a ra n c ji sam odzie l
ności, n iezaw isłości i  poko jo 
wego is tn ien ia  tego k ra ju . Oto 
dlaczego naród nasz, ja k  ró w 
nież, w szystk ie  m iłu ją ce  pokój 
narody św iata, żądają w yco fa 
nia w o jsk  obcych z K o re i, ja ko  
jednego z podstaw owych w a 
ru n kó w  pokojowego u regu low a
nia spraw y koreańskie j.

Prasa koreańska podkreśla 
rów nież okoliczność, że k lik a  L i 
S yn-m ana na tychm iast po o- 
św iaczeniu R idgw ay ‘a w  spra
w ie  rokow ań podniosła h is te 
ryczny k rz y k  p rzeciw ko zaprze
stan iu  w o jny . D z ienn ik  „Nodon 
S inm un“ stw ie rdza w  zw iązku 
z tym , że op in ia  ga rs tk i z d ra j
ców jes t ca łkow ic ie  sprzeczna 
z op in ią  całego narodu koreań
skiego, walczącego o pokojowe 
uregu low an ie  k w e s tii ko reań 
skie j, o w yco fan ie  w o jsk  obcych 
z K o re i i o p raw o decydowania 
o sw ym  w łasnym  losie.

Komunistyczna Partia Niemiec żąda demokratycznego 
zjednoczenia kraju i zaprzestania remilitaryzacji Trizonii

Komunikat KPD w związku z Izw. „zakończeniem stanu wojny z Niemcami“
przez mocarstwa zachodnie

(d) BERLIN (PAP). Sekretariat zarządu Komunistycznej
Partii Niemiec opublikował komunikat w związku z tzw. 
„zakończeniem stanu wojny z Niemcami“ przez mocarstwa 
zachodnie.

Oświadczenie o zakończeniu 
stanu w o jn y  z N iem cam i — 
stw ie rdza K om unistyczna P a r
tia N iem iec— potrzebne b y ło  m o
carstw om  zachodnim  po to aby 
stw orzyć „podstaw ę p ra w n ą “  
dla odm ow v podpisania tra k ta tu  
pokojowego z N ie m ta m i i  aby 
uw ieczn ić reż im  o ku pa cy jny  w  
Niemczech. M ocarstw a zachod
nie pragną w  ten sposób od w ró 
cić uwagę ludności N iem iec za
chodnich od is tn ie ją ce j sy tua c ji 
i przygotow ać atm osferę psy
chiczną dla t \  orzenia zacho- 
dn io -n iem ieck ich  fo rm a c ji na
jem nych  w  ram ach b lo ku  a tla n 
tyckiego.

D la narodu n iem ieckiego —
ko n tyn u u je  ko m u n ik a t —  ko
nieczne jest na tychm iastow e za
w arc ie  tra k ta tu  pokojowego, 
p rzyw rócen ie  jego jedności pań
s tw ow e j i w yco fan ie  w szystk ich  
w o jsk  okupacy jnych . Jedynie 
zaw arcie tra k ta tu  pokojowego, 
przew idującego w yco fan ie  w szy
s tk ich  w o jsk  okupacy jnych  z 
N iem iec w  c iągu ro ku  może 
p rzyw róc ić  na rodow i n iem iec
k iem u jego p raw o  do sam ookre- 
ślenia narodowego.

P rzedstaw icie le  Z w ią zku  Ra
dzieckiego n ie je dn okro tn ie  p ro 
ponow a li m ocarstw om  zachod
n im  natych-u iastow e opracow a-

Wzrasta nędza i głód 
w tilowskiej Jugosławii

70,8 procent robotników choruje na gruźlicę
(d) M O S K W A  (PAP). C za so -i s taw y m atka karm iąca  -  ro b o t- 

p ism o „S ło w ia n ie “ p u b lik u je  j nica ma praw o ty lk o  do 116 
a r ty k u ł p t . : „P od uc isk iem  re - j gram ów chleba dziennie, 
ż im u  ko lon ia lnego“ , poświęcony

n ie  tra k ta tu  pokojowego z
N iem cam i, powodującego w yco 
fan ie  w szystk ich  w o jsk  okupa
cy jn ych  w  ciągu roku . P ropo
zycja Z w ią zku  Radzieckiego c a ł
kow ic ie  zgodna z in te resam i na
ro d o w ym i naszego narodu zo
stała jednak odrzucone przez 
p rzeds taw ic ie li USA, A n g lii i  
F ra n c ji ponieważ chcą oni po
zostaw ić swe w o jska oku pa cy j
ne w  Niemczech zachodnich i 
u trzym ać reż im  okupacji.

Pokój, dem okrację  i  rozkwit

naszego na rodu mogą zapewnić 
jedyn ie  zjednoczone, niezależne, 
dem okratyczne i  m iłu ją ce  po
k ó j N iem cy. D latego też K o m u 
nistyczna P a rtia  N iem iec żąda: 

położenia kresu re m ilita ry 
zacji, rokow an iom  Adenauera 
w  spraw ie fo rm ow an ia  n iem iec
k ie j a rm ii na jem nej, położenia 
kresu tw o rze n iu  zam askowa
nych fo rm a c ji w o jskow ych, 

odrzucenia p lanu Schumana, 
rozpoczęcia rokow ań  m iędzy 

p rzedstaw ic ie lam i N iem iec
wschodnich i  zachodnich w  
spraw ie p rzyw rócen ia  jedności 
naszej ojczyzny,

natychm iastow ego tra k ta tu  
pokojowego z N iem cam i prze

w idu jącego  w yco fan ie  w szyst
k ic h  w o jsk  okupacy jnych  w  c ią 
gu 1 roku .

Na zakończenie ko m u n ika t 
s tw ierdza:

Żądania te są zgodne z in te 
resem i w o lą  całego narodu n ie 
m ieckiego. M im o re p re s ji p o li
cy jn ych  N iem iec zachodnich 
dz ies ią tk i tysięcy N iem ców  g ło 
sują codziennie p rzec iw ko  re m i
lita ry z a c ji N iem iec i  za zaw ar
ciem  tra k ta tu  pokojow ego w  
1951 r. R eferendum  ludow e trw a  
i przekszta łca się w  potężną m a
n ifes tac ję  i  rszego narodu, w  
m an ifestac ję  na rzecz pokoju, 
jedności, de m okra c ji i  n iezależ
ności naszej ojczyzny.

0 jednolity Iront narodu greckiego 
do walki o pokój i demokrację

Wspólny program KP Grecji i  Partii Agrarnej
(f) SOFIA (PAP). Rozgłośnia Wolnej Grecji ogłosiła uchwa

lony przez Biuro Polityczne KC Komunistycznej Partii 
Grecji i Biuro Polityczne KC Greckiej Partii Agrarnej 
wspólny program wyborczy, jako podstawę dla powszech
nego, demokratycznego zjednoczenia narodu greckiego.

P olityczne p a r t i i k o - | t ia m i rządzi ambasador S ta-

sy tu a c ji mas pracu jących  Jugo
s ła w ii.

Faszyści be lgradzcy — czyta
m y  w  a rty k u le  — doprow a
dziw szy k ra j do ru in y , n ieu 
stannie zm nie jsza ją  i  ta k  już  
nędzne p rzyd z ia ły  żywnościowe 
<łla mas pracujących. Mocą u -

System atyczne n iedo jadan ie  i 
ciężka, n iew o ln icza praca w y 
cieńczają lu d z i i  w y w o łu ją  lic z 
ne choroby. K om is ja  M iędzyna
rodowego Czerwonego K rzyża, 
k tó ra  zbadała osta tn io  sytuacje 
w  Jugos ław ii s tw ie rdz iła , że 
70,8 roc. rob o tn ików  w  prze
m yśle cho ru je  na gruźlicę .

Wiadomości sportowe
ZSK K  zwycięża

w tró jm e c z ii lekko atle tyczn ym
M O S K W A , ( te l.  w !.)  — W  p o n ie 

d z ia łe k  z a k o ń c z y ł s ię  t r ó j  m ecz le k 
k o a t le ty c z n y  Z S R R  — P o lska  — Rvi- 
m u n ia , ro z g ry w a n y  w  k o n k u r e n c ji  
m ę s k ie j i  k o b ie c e j. S p o tk a n ie  za
k o ń c z y ło  s ię  o s ta te c z n ie  zd e c y d o 
w a n y m  z w y c ię s tw e m  re p re z e n ta c ji 
Z S R R  — 373,5 p k t . ,  2) P o lska  — 
210,5 p k t . ,  3) R u m u n ia  — 160 p k t. 
N a  32 k o n k u re n c je  z a w o d n ic y  ra 
d z ie c c y  z a ję l i  29 p ie rw s z y c h  m ie js c , 
u z y s k u ją c  w  s u m ie  w ię c e j p u n k 
tó w  n iż  P o ls k a  i  R u m u n ia  razem .

W  o s ta tn im  d n iu  z a w o d ó w  z a w o d 
n ic y  p o ls c y  p o tw ie rd z il i  s w o ją  d o b 
rą  fo rm ę  i  k o rz y ś c i,  ja k ie  w y c ią 

g a ją  ze w s p ó ln e g o  t re n in g u  z za 
w o d n ik a m i ra d z ie c k im i.  D osko n a le  
p o b ie g ł S z w a rg o t na  10.000 m ., a szta 
fe ta  k o b ie c a  4 x  200 m . u s ta n o w iła  
n o w y  re k o rd  P o ls k i.  Z a w ie d li zaś 
n a s i s k o c z k o w ie  o ra z  czę śc io w o  A -  
d a m c z y k .

WYNIKI
M ę ż c z y ź n i:
10.000 m . 1) S ie m ie n o w  —  (ZS R R )

— 31:25,4, 2) W a n in  (ZS R R ) — 31:25.6 
3) C h ry s t ia  (R u n i.) , 4) S z w a rg o t (P )
— 32:51,8, 6) K ie ia s  (P ) — 33:07,2.

S k o k  w z w y ż : 1) S o e te r (R ) —
l ,  96 m , 2) S id o rk o  (ZS R R ) — 1,83 m ,
3) E r ik ę  (R ) — 1,80 rn , 4 i  6) L e w a n 
d o w s k i i  C e cu ła  (P) — po  1,75.

S k o k  w  d a l: 1) W is e n m e y e r  (R )
— 7.09 m , 2) A d a m c z y k  (P ) — 7.06
m , 3) G r ig o r ie w  (ZS R R ) — 7,04 m ,
4) S te fa n o w ic z  (ZS R R ) — 7,01 m .
5) K is z k a  (P ) — 6,99 m .

B ie g  1.500 m : 1) W ie ło k u ro w
(ZS R R ) — 3;56,8. 2) P o trz e b o w s k i (P)
— 3:57.6, 3) S u s ło w  (ZS R R ) — 3;18,4, 
5) K u ś m lre k  (P ) — 4;01,0.

4 x  400 m : 1) ZS R R  — 3;15,6, 2)
P o ls k a  — 3;18,6.

W  rz u c ie  m ło te m  M a s ło w s k i b y t  
c z w a r ty ,  u z y s k u ją c  w y n ik  50,30 m .

K o b ie ty :  800 m : 1) D m it r u k
(ZS R R ) — 2:14,2, 2) D ja c z k o w a
(ZS R R ) — 2; 14,8. 5) P iw o w a ró w n a
(P ) — 2 ;25,4, 6) G ry c z k ó w n a  (P ) — 
2;26,2.

D y s k : 1) D u m b a d z e  (ZS R R ) —
46,95 m , 2) S zu m ska  (ZS R R ) — 
44,10 m , 3) K o n ik ó w n a  (P ) — 38,54 
m . 4) D o b rz a ń s k a  (P ) — 38.31 m .

4 x  200 m : 1) ZS R R  — 1;41,6, 2)
P o lska  — l;4 5 , l ( re k . P o ls k i) .

(H)

Reprezentacja piłkarska górników węgierskich 
w Polsce

Do Polski przybyła re p re z e n ta  -  
ej a p iłk a rs k a  g ó rn ik ó w  w ę g ie rs k ic h , 
k tó r a  ro ze g ra  4 s p o tk a n ia . W  d n iu  
18 b m . W ę g rz y  g ra ją  w  G d a ń s k u  z 
re p re z e n ta c ją  Z S  G w a rd ia , 24 bm  
w  Ł ó d z i z d ru ż y n ą  ze s ta w io n ą  z 
u c z e s tn ik ó w  obo zu  p rz y g o to w a w  - 
czego o rz e d  m is trz o s tw a m i Derliń- 
S k im i, 26 b m . W ę g rz y  s p o tk a ją  sie

w  K ra k o w ie  z  m is trz e m  P o ls k i
G w a rd ią , a 29 bm . w  W a rs z a w ie  z 
re p re z e n ta c ją  P o ls k i na  M is trz o s tw a  
A k a d e m ic k ie  Ś w ia ta  w  B e r lin ie .

W zespo le  w ę g ie rs k im  8 p iłk a r z y  
w y s tę p o w a ło  w  re p re z e n ta c ji p a ń 
s tw o w e j. D ru ż y n a  g ó rn ik ó w  w ę  - 
g ie . k ic h  je s t m is trz e m  Z w ią z k ó w  
Z a w o d o w y c h .

Moskaczenkow mistrzem ZSłlR w biegu 
maratońskim

W M o s k w ie  o d b y ł s ię  t r a d y c y jn y  
b ie g  m a ra to ń s k i o m is trz o s tw o  
ZS R R .

N a s ta rc ie  s ta n ę ło  146 z a w o d n i - 
k ó w . S ta r t  i  m e ta  z n a jd o w a ły  s łę  
n i C e n tra ln y m  S ta d io n ie  „D y n a  -  
m o “ .

Po p rz e b ie g n ię c iu  30 k m  na czo
ło  w y c h o d z i M o s k a c z e n k o w  (M os
k w a ). k tó r y  w y g ra ł b ie g , z d o b y w a 
ją c  t y t u ł  m is trz a  ZS R R  w  m a ra to - 
r i e  na ro k  1951.

Czas z w y c ię z c y  — 2:42:03.2. D ru -  
srh i b y ł  S u c z k o w  (T u ła )  — 2:43:11,6.

VI runda turnieju szachowego w Sopocie
S O P O T  (te l.  w l.) . W  d n iu  d z t -  

B io jszym  ro z e g ra n a  zo s ta ła  V I  r u n 
d a  tu r n ie ju .  S p o tk a n ie  d w ó ch  
le a d e ró w  G e re b en a  i P opova  za - 
k o ń c z y ło  s ic  w y n ik ie m  re m is o w y m  
B a lc a re k  p rz e g ra ł z S z ila g y i‘em  
S zabo  p rz e g ra ł z H e rm a n n e m  A r -  
te m o w s k i w y g ra ł z F ta te re m . P a r t ie  
G a d a iió s k i — T ro ia n e s c u , K o c h  —

M a k a rc z y k  C ie jk a  — S zebestien  o raz 
Ś liw a  — N e y k irc h ,  z o s ta ły  od ło żo 
ne. Po sześciu  ru n d a c h  'w  d a lszym  
c ią g u  p ro w a d z i G e re b en  5 p k t. ,  d a 
le j id ą  P o p ov  i S z iia g y i — po  4,5 
p k t. .  M a k a rc z y k  i T ro ia n e s c u  m a ja  
po  4 p k t .  i  Jedną p a r t ię  od łożoną .

(Lm)

B iu ra
m un istyczne j i  ag rarne j o- 
św iadcza ją : W ysuw am y p ro 
gram  lu d o w y  i  w yciągam y 
d łoń  do każdego, k to  w ie rzy  
w  pokój, dem okrację, w  naród, 
w  Grecję. K ra jo w i naszemu 
zagraża śm ie rte lne  niebezpie
czeństwo. Naród g reck i p rzeży
w a trag iczne dni. A m erykan ie , 
k tó rz y  panu ją  w  G rec ji, na rzu
c il i naszemu k ra jo w i g łód , m ord, 
nędzę mas pracujących, k o lo n i
zację G rec ji, ekste rm inac ję  na
rodu greckiego, obozy koncen
tracy jn e , szubienice.

A m eryka n ie  p lan u ją  „b ły s k a 
w iczną“  napaść na A lban ię , 
w ys łan ie  m łodzieży g reck ie j na 
rzeź w  K o re i; p rzygotow anie  
700 tys ięcy żo łn ie rzy greckich 
d la  E isenhowera w  ram ach 
pa k tu  a tla n tyck ie go  i  śród
ziem nom orskiego; sojusz w o 
jenny z judaszem  T ito , z A n 
karą , z w ładcam i tu re ck im i, 
k tó rzy  chcą zagarnąć T rac ję  i 
C ypr. Am basador am erykańsk i 
w  G re c ji rozkazuje, a jego s łu 
gusy w  naszym k ra ju  w y k o n u 
ją  rozkazy, depcąc honor naro
dow y G rec ji. W szystkie pa rtie  
rządowe podporządkow ują  się 
A m erykanom , w szys tk im i pa r-

nów Zjednoczonych w  G rec ji.
Jest ty lk o  jedna droga do 

u ra to w a n ia  G rec ji: należy zor
ganizować społeczeństwo w  
jedne j powszechnej g reckie j 
k o a lic ji dem okra tycznej. N a le
ży zjednoczyć ca ły  naród g re
c k i —  rob o tn ików , chłopów , u - 
rzędn ików , rzem ieś ln ików , in 
te ligencję , m łodzież —  w szyst
k ich  uczciw ych G re k ó w -p a tr io - 
tów , bez względu na to  do ja 
k ie j w a rs tw y  społecznej na le
żą. W  k o a lic ji dem okra tyczne j 
w in n y  się znalezć w szystkie  
p a rtie  i  organizacje, wszyscy 
działacze, k tó rzy  w ierzą w  po
kó j, dem okrację, w  Grecję.

W yciągam y d łoń  do w szyst
k ich  bez w zględu na to, ja 
k ie  w yzn aw a li poglądy do te j 
c h w ili i p roponu jem y u tw o rze 
nie  jednolitego, n iezwyciężone
go, ludowego, dem okratycznego 
fro n tu  greckiego, fro n tu  poko
ju  i  dem okrac ji. F ro n t lu d o 
w y  prow adzić będzie w a lkę  w  
parlam encie i  poza n im , aby 
narzucić w o lę  narodu, a wo la 
narodu — to  rząd d e m okra ty 
czny, k tó ry  do jdz ie  do w ładzy 
w  w y n ik u  w a lk i o pokój, 'de
m okrac ję  i  życie.

N aród g reck i żąda na tych 
m iastowego przeprowadzenia 
w o lnych  w yb o ró w  na zasadzie 
proporcjonalności. P rog ram  w y 
sun ię ty  przez B iu ra  P o lityczne 
p a r t i i kom unis tyczne j i  p a r t i i 
ag ra rne j rea lizow ać będzie 
rząd dem okra tyczny, k tó ry  u - 
tw o rzony  bedzie w  w y n ik u  
w a lk i narodu greckiego.

O to hasła tego p rogram u: 
pokó j w  G rec ji, na B ałkanach 
i  na ca łym  św iecie ; precz z 
w o jną  am erykańską; po w ró t 
w szystk ich  G reków  z K ore i. 
N ie  będziem y w a lc z y li z A lb a 
nią, B u łga rią  i  Z w iązk iem  Ra
dzieck im ! W olność, niezależ
ność i  praw a dla  narodu, zd ła
w ien ie  faszyzmu. C a łkow ite  
ekonomiczne, po lityczne i  so
c ja lne  rów no upra w n ien ie  k o 
b ie t! W o ln y  C yp r i w o lna G re 
cja ! Chleb d la  w szystk ich ! D o
stosowanie p lac do kosztów u- 
trzym an ia ! O dbudowa k ra ju , 
obrona ro ln ic tw a  przed g rab ie 
żą A m eryka nó w  i  p lu to k ra c ji!  
Bogactwa naszej o jczyzny — 
dla narodu! Swobodna w y m ia 
na hand low a ze w szys tk im i 
k ra ja m i E uropy  W schodnie j! 
Praca d la  w szystk ich ! L ik w id a 
cja  bezrobocia! O brona p rze
m ysłu  rodzim ego przed A m e
ryka n a m i! A m nestia !

P rogram  w yborczy  p a r t i i ko 
m un istyczne j i  ag ra rne j koń 
czy się apelem : Wszyscy p rze
c iw ko  w o jn ie ! Wszyscy za po
ko jem !

W sp a n ia łe  o s iągn ięc ia  g o sp o d a rk i R S FR R

Wyniki wykonania pierwszego powojennego 
planu 5-letniego w Rosyjskiej SFRR

(f) M O S K W A  (PAP). Prasa 
radziecka op ub liko w a ła  k o m u n i
k a t P aństw ow ej K o m is ji P la 
now ania  i  U rzędu S ta tystycz -  
nego RSFRR o w yn ikach  w y  -  
konan ia czwartego (pierwszego 
powojennego) p lanu 5-le tn iego 
R osy jsk ie j S ocja lis tyczne j Fe - 
de racy jne j R e p u b lik i Radziec - 
k ie j (1946 — 1950).

W  dziedzinie przemysłu

Zawieziemy do naszych krajów prawdę 
o Polsce Ludowej

Pożegnanie związkowców Skandynawii
(f) Na k o n fe re n c ji prasow ej, 

k tó ra  odbyła się 16 bm. uczest
n icy  w yc ieczk i zw iązkow ców  
D an ii, F in la n d ii, N o rw eg ii i 
Szw ecji po dz ie lili się sw o im i 
w rażen iam i z pobytu  w  Polsce.

Goście skandynaw scy w  pe ł
nych zachw ytu  słowach w y ra 
ża li sw ó j podziw  i  uznanie dla 
poko jow e j, tw ó rcze j p racy na
rodu polskiego i  d la  wszech
stronne j trosk i, ja ką  Państwo 
Ludow e otacza cz łow ieka pracy 
i  jego rodzinę.

„R ozm aw ia jąc z ro b o tn ika m i 
nauczy liśm y się polskiego sło
wa „p o k ó j" , k tó re  jes t tu ta j na 
ustach w szystk ich  —  ośw iad
czył p rzem aw ia jący w im ien iu  
de legacji szwedzkie j W ils  Beng- 
son. W idoczne wszędzie osiąg
nięcia odbudow y i rozbudowy 
dob itn ie  świadczą o poko jo 
w ych  dążeniach narodu polskie 
go“ .

N o rw esk i ro b o tn ik  budo w la 
ny E inste in  Roningen pow ie 
dz ia ł: „B ędziem y jeszcze s iln ie j

w a lczyć o pokó j i  n igdy  nie do
puścim y, aby k a p ita liś c i b u rz y li 
to, co budu ją  ręce ro b o t
n ik ó w “ .

W  czasie pożegnania goście 
skandynawscy życzy li narodo
w i po lsk iem u dalszych sukcesów 
pokojowego budow n ic tw a  i  za
p e w n ili, że po pow rocie  do 
swych k ra jó w  p raw dz iw ą  w ie 
ścią o Polsce Ludo w e j dem asko
wać będą k ła m liw e  oszczerstwa 
prasy kap ita lis tyczne j.

V I  M ię d zyn a ro d o w y  F e ^ t i û a !  f i l m o w y

U ro czys ta  p re m ie ra  
f i lm u  J S o iin e n b ru c k o w ie “

(TE LE FO N E M  OD SPECJALNEGO W Y S Ł A N N IK A  „T R Y B U N Y  L U D U “)
W im ien iu  de legacji n iem iec- F ilm  „S onnenb ruckow ie " zo- 

k ie j - przem ów i) gepera lny dy - sta l bardzo serdecznie p rzy ję ty  
re k to r „D E F A “ Sepp Schwab przez liczn ie  zebranych delega 
k tó ry  po dkre ś lił ze szczególnym tow  na F estiw a l i publiczność.

15 bm. w  d ru g im  dn iu  V I 
M iędzynarodow ego Festiw a lu  
F ilm ow ego w  K a rlo v y c h  Va- 
rach odbyła się w  obecności 
p rem iera Czechosłowackie j Re
p u b lik i Ludow ej A n to n in a  Za- 
potockiego. uroczysta prem iera 
f ilm u  ..Sonnenbruckow ie“  zrea
lizowanego pr?ez W y tw ó rn ię  
F ilm o w ą  N iem ieck ie j R e pu b lik i 
D em okra tyczne j „D E F A “  na 
podstaw ie sztuk i Leona K rucz 
kow skiego pt. „N ie m cy “  W  f i l 
m ie jedną z g łów nych ró l gra 
polska ak to rka  A leksandra  Ś lą
ska.

naciskiem  znam ienny fa k t, że 
jeden z czołowych f ilm ó w  nie
m ieckich został zrea lizow any na 
podstaw ie po lsk ie j sztuki, ja ko  
zdecydowany w yraz  zacieśnia
jące j się p rzy jaźn i i w spó łp ra 
cy m iędzy narodem  po lsk im  a 
dem okra tycznym i N iem cam i. Na 
pokazie obecna by ła  rów nież 
w y b itn a  ak to rka  niem iecka od
tw órczyn i ro li L iese l w  f ilm ie  
—  Irena  K orb .

Tego samego w ieczoru odbyła 
sie p rem iera  w ęgierskiego f ilm u  
„W yzw o lona  z iem ia“ , k tó ry  sta
now i dalszy ciąg nagrodzonego 
dwa la ta tem u na IV  M iędzy
narodow ym  Festiw a lu  F ilm o 
w ym  nagrodą Pracy f ilm u  
„P iędź z iem i“ . A u to rem  obu 
f ilm ó w  jest reżyser F ry d e ry k  
B -n , la u re a t nagrody im . Kossu
tha.

IR E N A  M E R Z

K o m u n ik a t stw ie rdza m .in., że 
5 -le tn i plan odbudow y i roz - 
w o ju  gospodarki narodow ej zo
stał pom yśln ie  w ykonany, a 
na jw ażnie jsze zadania planu 
zostały znacznie przekroczone. 
U sta lony przez p lan 5 - le tn i na 
r. 1950 poziom p ro d u k c ji prze
m ysłow ej, os iągnię ty został 
p rzed te rm inow o — w  czw a rtym  
k w a rta le  1949 r. P rzem ysł 
U ra lu , S ybe rii i  Powołża p ro 
dukow a ł w  r  1950 — 2,8 raza 
w ięcej n iż  przed w ojną. W  re 
jonach, k tó re  u c ie rp ia ły  w  w y 
n ik u  dz ia łań  w o jennych , od - 
budowano na now e j bazie tech
n iczne j przem ysł c iężk i i le kk i 

W  r. 1950 przem ysł RSFRR 
w yp rod ukow a ł o 37 proc. w ię 
cej to w a ró w  n iż  w  r. 1940. ,W 
przem yśle le k k im  produkc ja  
tk a n in  baw e łn ianych  wzrosła 
w  po rów nan iu  z okresem  przed
w o jen nym  — 3,3 raza, • tka n in  
w e łn ianych  —  2,8 raza. Prze - 
m ys ł m ie jscow y i  spółdzielczy 
w yp ro d u ko w a ł w  r. 1950 o 59 
proc. w ięce j tow a rów  m asowe
go spożycia n iż  w  r. 1940. W y
dajność pracy ro b o tn ikó w  w  
przem yśle wzrosła w  r. 1950 o 
22 proc. w  po rów nan iu  z r. 
1940. W  przedsiębiorstwach 
przem ysłow ych w prow adzi.no 
przodu jącą technikę , k tó ra  u- 
m o ż liw iła  zw iększenie poziomu 
m echan izacji procesów praco - 
ch łonnych  i  c iężkich prac w  
przem yśle i  budow n ic tw ie .

W  dziedzinie rolnictwa
Podając w y n ik i w ykonan ia  

p lanu 5 -le tn iego w  ro ln ic tw ie ,

k o m u n ika t stw ierdza, że w  c ią 
gu ub ieg łych 5 la t osiągnięto 
w ie lk ie  sukcesy w  dziedzin ie 
dalszego rozw o ju  ro ln ic tw a  i 
w zm ocnien ia społecznej gospo
d a rk i kołchozów. O bszary za - 
s iewów k u ltu r  zbożowych w zro 
sły w  okresie sprawozdawczym  
o 28 proc. U rodza jność k u ltu r  
zbożowych w  r  1949 i 1950 prze
kroczy ła  poziom przedw ojenny. 
W  dziedzin ie ho do w li byd ła 
przekroczono p rzedw ojenny po
ziom  pogłow ia byd ła  i d rob iu  
W zrosło wyposażenie technicz
ne ro ln ic tw a . W  okresie 5 - le t-  
n im  moc pa rku  trak to row ego 
ośrodków  maszynowo - tra k to  - 
row ych  wzrosła o 75 proc., a 
liczba kom b a jnów  — o 30 proc. 
O rka  zasiewów ja ry c h  w  ro  - 
ku  1950 by ła  w  kołchozach zme
chanizowana w  89 proc., o rka  
odłogów — w  95 proc., a j e 
sienna orka  pól — w  97 proc. 
Sowchoz.y zakończyły zasadni - 
czo m echanizację na jw a żn ie j - 
szych prac po lnych: w  roku  1950 
— 99 proc. o rk i przeprowadzono 
przy pomocy tra k to ró w , a 97 
proc. zbóż zebrano p rzy pom o
cy kom bajnów .

R ealizu jąc s ta lino w sk i plan 
przeobrażenia przyrody, zało
żono w  la tach 1948 — 1950 o - 
chronne pasy leśne na pow ie rz 
chn i ponad 860.000 ha.

W  dziedzinie podniesienia 
stopy życiowej ludności
Liczba ro b o tn ikó w  i  u rzędn i

kó w  za trudn ionych  w  gospo
darce narodow e j pod koniec 
1950 r. w zrosła  o 24 proc. w  
po rów nan iu  z r. 1940. W zrosła 
stopa życiowa ludności, co zna
laz ło  sw ój w y ra z  we wzroście 
rea lne j w a rtośc i p łac ro b o tn i
kó w  i  u rzędn ików  oraz w  do
chodach ch łopów  uzyskanych 
zarówno ze społecznej gospo
d a rk i ko łchozow ej, ja k  i  p rz y 
zagrodowego gospodarstwa p ry  
watnego. W y d a tk i państwa na

cele społeczno -  k u ltu ra ln e  po
w ażnie wzrosły.

W zrostow i do b ro by tu  narodu
—  czytam y m. in. w  ko m u n i
kacie — tow a rzyszy ł w  okresie 
pow o jennym  dalszy ro z k w it 
k u ltu ry ,  na u k i i  sztuk i. I  ta k  
m. in. pod koniec 1950 r. W 
szkołach powszechnych, 7 -k la - 
sowych i  średnich ksz ta łc iło  się
— 20.600.000 m łodzieży, a na 
wyższe uczelnie na te ry to r iu m  
RSFRR uczęszczało — 800.000 
m łodzieży. O dbudowano i  zna
cznie rozbudow ano sieć in s ty 
tu c ji k u ltu ra ln o -o św ia to w ych  i  
leczniczych. L iczba łóżek szpi
ta lnych  wzrosła w  r. 1950 o 
23 proc. w  po rów nan iu  z r. 1940, 
a liczba lekarzy o 80 proc.

Przeprowadzona w  okresie 
pow o jennym  4 -k ro tn a  zniżka 
cen p rzyczyn iła  sie do poważ
nego w zrostu rea lne j w a rtośc i 
p łac rob o tn ików , u rzędn ików  i  
in te lig e n c ji p racu jące j, do 
zm niejszenia w yd a tkó w  ch ło
pów  na zakup tow a rów  prze
m ysłow ych, k tó re  po tan ia ły . 
Ludność zakup iła  znacznie w ię 
cej n iż przed w o jną  — zegar
ków , od b io rn ikó w  rad iow ych , 
maszyn do szycia, row erów , 
m o to cyk li itd .

Szeroko rozw inę ło  się bu 
dow n ic tw o  m ieszkaniowe. W  
okresie pow o jennym  zbudowa
no i  odbudowano w  m iastach 
dom y m ieszkalne o łącznej po
w ie rzchn i — 60.000.000 m e trów  
kw adra tow ych . W  osiedlach 
w ie jsk ich  odbudowano i  zbu
dowano 1.300.000 dom ów m iesz
ka lnych . W  okresie spraw o
zdawczym  —  czytam y w  zakoń
czeniu — kon tynuow ane b y ły  
prace nad rea lizac ją  generalne
go p lanu  re k o n s tru k c ji s to licy  
ZSRR —  M oskw y. Pow ażnych 
prac dokonano w  dzie le odbu
dow y gospodarki m ieszkan io
w e j i kom u na lne j miast. RSFRK, 
k tó re  u c ie rp ia ły  w  toku  dzia
łań  w o jennych .

5.584 tysiące podpisów zebrano dotąd 
we Francji pod Apelem Pokoju

W Paryżu obradowało Zgromadzenie Narodowe w obronie pokojn
Ives Farge p rzeds taw ił do - S ekre tarz genera lny S w ia to -  

tychczasowe osiągnięcia św .a - w e j Rady P oko ju  L a f f i t te  zako- 
towego ruchu w  obron ie  poko- m un iko w a ł, że dotychczas ze- 

P od kreś lil on, że is tn ie je

(f) P A R Y Ż  (PAP). W  niedzie
lę 15 bm  odbyło się w  sa li M u 
tu a lité  w  P aryżu Zgrom adzenie 
Narodow e w  obron ie pokoju 
zwołane z in ic ja ty w y  K ra jo w e j 
Rady P oko ju . W  Zgrom adzeniu 
w zię ło  udz ia ł przeszło 3.000 de
legatów  z całego k ra ju , k tó rz y  
p rzekaza li K ra jo w e j Radzie Po
k o ju  se tk i tys ięcy podpisów  z ło
żonych pod apelem Ś w ia tow e j 
Rady P oko ju  o zaw arcie P ak tu  
P oko ju  m iędzy pięciom a w ie l
k im i m ocarstw am i. Na sa li ob
rad zebra li się ludzie  różnych 
przekonań po litycznych  i  róż
nych w ierzeń re lig ijn y c h , d u 
chow ni, kom uniści, re p u b lik a 
nie, postępow i socjaliści, ra d y 
ka łow ie , działacze zw iązkow i, 
w o jskow i, in te le k tu a liśc i rob o tn i 
cy i  ch łop i, i

ju . podKresiu on, ze 
m ożliwość pokojowego w spół - 
is tn ien ia  rozm a itych  ustro jów . 
Należy zakończyć w o jnę  w K o 
re i i w o jnę  w Vie tnam ie . L u d z 
kość je s t zdecydowana s tw orzyć 
w a ru n k i trw a łeg o  poko ju  i d la 
tego domaga się ona zaw arcia 
paktu  p ięciu  m ocarstw  — po
w iedz ia ł Farge.

W  dyskus ji zab ie ra li głos lic z 
n i delegaci, a m. in. o jciec H en- 
r i  M a rtin a , bohaterskiego m a ry 
narza w ięzionego za ak tyw ną  
w a lkę  w  obron ie poko.,u. pro f. 
Bourg ignon z A kad em ii M edy
cyny, reżyser f ilm o w y  Lara , Pa- 
s tb r E xbraya t.

brano w  54 k ra ja ch  350 m il io 
nów  podpisów pod apelem o 
zawarcie P ak tu  P oko ju  m iędzy 
pięciom a w ie lk im i m ocarstw a -  
m i.

K siądz B o u lie r podał do w ia 
domości, że we F ra n c ji zebrano 
dotąd 5.584 tys. podpisów  na 
rzecz zawarcia P aktu  Poko ju .
P odw o im y i po tro im y  tę liczbę 
— ośw iadczył ksiądz B ou lie r. 
U trw a la ją c  pokój, — oca lim y 
ludzkość. Następnie depu tow a
ny d‘A s tie r odczyta ł tekst m an i
festu, k tó ry  został jednom yśln i«  
p rzy ję ty  przez wszystk ich u - 
czestn ików  zgromadzenia naro
dowego w  obron ie pokoju.

Działacze SPD 
w Hamburgu -  przeciw 
remilitaryzacji Trizonii
(f) B E R L IN  (PAP). W  Ham  - 

bu rgu  u tw o rzony  został okręgo - 
w y  kom ite t, sk łada jący się z 
ak tyw n ych  działaczy p a r t i i so
c ja ldem okra tyczne j, k tó ry  po
s taw ił sobie za zadanie w a l - 
czyć przeciw  re m ilita ry z a c ji N ie 
m iec zachodnich.

Na zebraniu o rgan izacy jnym  
K o m ite tu  uchw a lony został p ro 
test p rzeciw  próbom  k ie ró w  - 
n ic tw a  SPD wciągania n iem iec
k ich  socja ldem okra tów  do w o j
ny p rzeciw  Z w ią zkow i Radziec
kiem u.

Wyrok w procesie bandy 
szpiegów i terrorystów 

w Czechosłowacji
(d) P R A G A  (PAP). W Ig ła w ie  

zakończył się proces bandy te r 
ro rys tów . Proces w ykaza ł, że 
banda te rro rys tyczna  utworzona 
została na rozkaz w yw ia d u  a- 
m erykańskiego w  Niemczech 
zachodnich przez agenta w y 
w iadu  — M ałego.

15 bm. sąd państw ow y w  
Ig la w ie  og łos ił w y ro k  na cz łon
ków  bandy te rro rys tyczne j: 
P lich ta , Nemec, K opu le ta , D rb o - 
la — skazani zosta li na karę 
śm ie rc i; pozostali oskarżeni na 
ka ry  w ięzien ia .

Stutysięczna demonstracja w Teheranie 
przeciw imperialistom

Policja strzela do demonstrantów
(f) MOSKWA (PAP). Agencja TASS podaje szczegóły 

potężnej demonstracji, jaka odbyła się w niedzielę w Te
heranie.

Wizyta admirała 
amerykańskiego 

w Madrycie
(f) N O W Y  JO R K  (PAP). — 

Członek połączonych sztabów 
w o jskow ych  — am erykańsk i 
ad m ira ł Sherm an uda ł się do 
E uropy  celem odbycia rozm ów 
z E isenhowerem  i  p rzedstaw i
c ie lam i n ie k tó rych  k ra jó w  za
chodn io-europe jsk ich , m. in . H i
szpanii.

O rgan f in a n s je ry  am e rykań 
sk ie j „Business W eek“  zamieś
c ił a r ty k u ł o ro li H iszpan ii fran  
k is to w sk ie j w  planach w o je n 
nych USA. P ism o w yraża p rzy 
puszczenie, że sojusz z H isz
pania u ję ty  zostanie w fo r - 
mę um ow y dw us tron ne j i doda
je, że um owa taka jest jedynym  
środkiem , aby um ocnić sytuację 
strateg iczną H iszpanii.

Zabójstwo b, premiera 
Libanu

D em onstrac ja  została zorgan i
zowana w  zw iązku z V  roczn i
cą k rw a w y c h  wydarzeń, spro
w okow anych w  K huz is tan ie  w  
ro ku  1946 przez b. A ng lo  -  I ra ń 
skie T ow arzys tw o N aftow e, w  
czasie k tó rych  zab itych zostało 
47 rob o tn ików , a 170 odniosło 
rany.

A gencja TASS podaje, że w  
dem onstrac ji zorganizowanej 
przez ira ńsk ie  tow a rzys tw o  w a l
k i przeciw ko im p e ria lis tyczn ym  
tow a rzystw om  n a fto w ym  w zię
ło udz ia ł oko ło 100 tys. ro b o tn i
ków , s tudentów , p rzedstaw ic ie li 
postępowej in te lig e n c ji, rze
m ie ś ln ików  itp .

D em onstrac ja  przebiegała pod 
następu jącym i hasłam i: „D o 
m agam y się niezwłocznego w y 
jazdu H a rrim a n a  z T eheranu!“ , 
„N ie  uzna jem y orzeczenia T r y 
buna łu  H askiego!“ , „Ż ądam y 
w yco fan ia  angie lsk ich i am ery
kańsk ich  ok rę tó w  w o jennych  z 
wód te ry to r ia ln y c h  Ira n u  oraz 
w ysp B ah re ińsk ich !“ , „D om a
gam y się pe łne j nac jona lizac ji 
przem ysłu na ftow ego!“ , „Ż ą d a 
m y wolności dla p a r ti i p o litycz 
nych i  zw iązków  zaw odow ych!“  
„C h w a ła  rob o tn ikom  poległym  
w  K huz is tan ie  w  roku  1946!“ , 
„Ż ądam y 8-godzinnego dnia 
p ra cy !“ , „D om agam y się zakazu 
im p o rtu  tow a rów  zza g ra n ic y !“ . 
Zgrom adzeni w zd łuż u lic  m ie 
szkańcy Teheranu b u rz liw y m i 
ok laskam i p rz y jm o w a li o k rzyk i 
i hasłą ja k ie  w zn os ili dem on
stranci.

stępnie w  dem onstrantów . D o
tychczas dokładna liczba zabi
tych i rannych  nie jes t znana.

Rząd nie ma prawa 
prowadzić rokowań 

z Harrimanem bez zgody 
narodu

G dy czoło pochodu do ta rło  do 
placu B aharis tańskiego na u - 
czestn ików  dem onstrac ji doko
na li p ro w o kacy jn e j napaści po
de jrzan i osobnicy uzb ro jen i w 
noże. N iezw łoczn ie potem  m  - 
te rw e n iow a ła  po lic ja , k tó ra  za
częła rzucać bom by z gazami 
łzaw iącym i. M im o  to ko lum n y 
dem onstrantów  nadal zapełn ia
ły  plac. Wówczas po lic ja  zaczę
ła strzelać w  pow ie trze, a na-

(a) M O S K W A  (PAP). Agencja 
TASS dor/osi z Teheranu:

D zienn ik  „Sedaed M ardom -  
pisze:

Koła narodowe zaniepoko
jone są m ożliwością tego, ż« 
Mossadek odrzuci lu b  przyjm i®  
propozycje H a rrim ana bez kon
su ltow ania  się z . M edżlisem  i  
senatem i postaw i w ten sposób 
Ira n  przed fak tem  dokonanym .

D zienn ik „Sedaed M ardom  
wskazuje, że rząd „n ie  ma p ra
wa kon tynuow ać p o lity k i m a
skowania się i n ie ma p ra w * 
pow strzym yw ać się od konsul
tac ji z Medżhsem. senatem i na
rodem ira ń sk im  w tak ży w o tn i*  
ważnej spraw ie "

(f) N O W Y  JO R K  (PAP). — 
K orespondent agencji Associa
ted Press donosi z W aszyngto
nu, że zgodnie z ośw iadczeniem 
wysoko postaw ionych osobisto
ści o fic ja ln ych , m is ja  H a rr im a 
na polega na tym , aby „s p ró ' 
bować w yjaśn ić , czy is tn ie je  tak 
późno ja k a k o lw ie k  m ożliwość o- 
siągnięcia porozum ien ia".

W skazując na fa k t. że rzą“  
ira ń sk i od rzuc ił orzeczenie M ię 
dzynarodowego T ryb u n a łu  w Ha 
dze. korespondent oświadcza: ' 
„B y ć  może Stany Zjednoczona 
będą m usia ły  zadecydować czf  
nie podjąć próby uzupe łn ien ia 
składu technicznego przem ysł’1* 
na ftow ego w  Ira n ie  i p rze jęc i* 
odebranego A ng likom  k ie ro w 
n ic tw a  nad tym  przem ysłem  
Będzie to decyzja n ie zw yk łe j w® 
gi. ponieważ ten pozy tyw ny akt 
wzbudzi prawdopodobn ie ^  
A n g lii nastro je  an tyam erykań - 
skie, nie m ające precedensu ^  
obecnvm  czasie...“

(f) LO N D Y N  (PAP). — Jak 
podaje agencja Reutera, b. pre
m ie r L ibanu  El Solh został za
m ordow any na lo tn isku  w  A m - 
manie, s to licy  T ra n s jo rd a n ii, w 
c h w ili gdy zam ierzał wsiąść do 
sam olotu od la tu jącego do B e j
ru tu .

D n ia  14 lipca 1951 r. zm arł nagle

tow. Mieczysław Glówczyński
I  sekre tarz K o m ite tu  Dzie ln icowego P ZP R -W ola  

W  Z m a rłym  organizacja warszawska PZPR tra c i o fia rn e 
go towarzysza w a lk i o Polskę socjalistyczną.

Pogrzeb odbędzie się na cm entarzu P ow ązkow skim  w  dn iu  
17 lipca  br.

Kom itet Warszawski
Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej |
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Budowa wielkich zakładów przemysłu tłuszczowego

W Brzegu nad Odrą powstaje w ie lk i  kombinat przemysłu tłuszczowego. Na zdjęciu: f ra g 
ment budowy  F o to  C A F  -  B a ra n o w s k i

Osiągnięcia i braki rzeszowskich zakładów 
w walce o oszczędność węgla

(KORESPONDENCJA W ŁASNA „TRYBU NY LU D U “)

W alka o oszczędne zużycie 
węgla, o konsekwentne stoso 
wanie m ia łu  zamiast wysoko
gatunkowego węgla, staje się ży 
w otną sprawą, wszystkich p ra 
w ie  załóg ko tło w n i wojewódz
tw a  rzeszowskiego.

Do współzawodnictwa o osz
czędność węgla przystępują co
raz to nowe zakłady przem y
słowe. Ostatnio, po gruntow nej 
naradzie, w łączyli się do tej 
e k c ji palacze cegielni i k a fla r-  
n i Terenowego Przem ysłu M a
te ria łó w  Budow lanych w Rze
szowie Palacze ko tło w n i pod
ję li zobowiązania in d yw id u a l
ne. k tó rych  rea lizacja pozwoli 
zaoszczędzić węgiel wartości 
1.533 zł. Równocześnie załoga 
rzeszowskiej cegielni i k a fla m i 
wezwała do współzawodnictwa 
w  zakresie oszczędności węgla 
cegielnie w Błażowej, Bogu
chwale, Ż yrakow ie  i S trzegoci- 
cach.
Osiągnięcia rozwadowskich 

kolejarzy
Oszczędne zużywanie węgla 

na parowozach jest am bicją 
maszynistów rozwadowskiej 
parowozowni, k tó rzy  rozpoczęli 
tę kam panię jeszcze w  roku 
ub iegłym .

Jeśli w  lu ty m  br. parow o
zownia Rozwadów oszczędziła 
na opale 1.673 zł, w marcu — 
1.849 zł, to w kw ie tn iu  br. już 
3.733 zł. Osiągnięcia te są w y 
n ik iem  stałego podnoszenia po
ziom u zawodowego i ideolog i
cznego załogi. Systematyczne 
szkolenie pogłębia socja listycz
na świadomość i m ob ilizu je  
rozwadowskich ko le ja rzy  do 
rea lizac ji podjętych zobowią
zań.

Pomysły
racjonalizatorskie

Robotn icy obsługujący ko 
tło w n ię  analizu ją  g runtow nie

każdą czynność i dzięki w ła 
snym pomysłom rac jona liza to r
skim  z każdym  tygodniem  
zm niejszają zużycie węgla. Te 
coraz to nowe pom ysły rac jo 
na lizatorskie . realizowane go
spodarczym sposobem w  zakła
dach pracy przynoszą poważ
ne oszczędności. Tak np. pa
lacz ko tło w n i brow aru w T a r
nobrzegu — Jan W łodarczyk 
całe doświadczenie 23-le tn ie j 
pracy zawodowej w kłada w  
„węglowe współzawodnictwo“ 
Dzięki jego uspraw nieniom  nie
w ie lk i zakład oszczędza ok. 7 
ton węgla ponad plan w  skali 
miesięcznej,

A gregator — dmuchawa po
m ysłu palacza ko tłow n i w dę
b ick ie j łaźni m ie jsk ie j — tow. 
A leksandra Stryczka stał się 
ju ż  głośny nie ty lk o  w Dębi
cy. Zm ontowana ze s ta r ł c.h m a
te ria łó w  dmuchawa, zastosowa 
na przez tow. S tryczka przy roz
palę pod kotłem  aż do momen
tu zaistn ienia pary przynosi 
duże oszczędności węgla i drze
wa. Skracając czas potrzebny 
do ogrzania wody z 6-c iu  go
dzin do 3-ch, daje w  stosunku 
rocznym 8.486 kilogram ów , w y 
gospodarowanego węgla. Tow  
Stryczek m yś li ju ż  o nowym  
uspraw nien iu . N ie daje mu 
spokóju fak t, że spaliny ucho
dzące do kom ina posiadają je 
szcze wysoką tem peraturę. D la 
tego m ontu je  dodatkowo ele
m enty rurow e, k tóre wbudo
wane w  czopuch kom inow y 
będą „łapać" uciekające gorące 
gazy do ogrzania znacznych 
ilości wody.

orzej —  w sanockiej 
fabryce wagonów

Gorzej wygląda w a lka  o o- 
szczędne zużycie węgla w  sa
nockie j fabryce wagonów. 
W skutek słabego zainteresowa

nia się pracą palaczy ko tłow ych , 
w  w y n ik u  „ob iek tyw nych  prze
szkód“ , w sku tek n iedbalstwa 
k ie row n ic tw a  ko tło w n i, oszczęd
ności nie są tu  wysokie.

Przodujący ' palacz fa b ry k i 
tow. W ładysław  Koza, k tó ry  
w ie lu  swych pom ocników prze
szko lił na ko tłow ych  m ów i: 
„M og libyśm y uzyskać większe 
oszczędności pa liw a gdyby na
praw iono podgrzewacz wody. 
A le  n iestety n ik t  się z tym  nie 
spieszy“ .

Za niedociągnięcia te w inę 
ponosi w  dużej mierze k ie ro w 
n ik  k o tło w n i tow. Bogacewicz, 
k tó ry  zbyt mało in teresu je się 
pracą palaczy i w a lką  o oszczęd
ność węgla w  ko tłow n i.

N ie zm obilizowano również 
wszystkich środków by wygrać 
w a lkę  o oszczędność węgla w  cu
k ro w n i Przeworsk. B ra k  jest 
dobrze dzia ła jących analizato
rów  do gazów spalinowych, źle 
jest zorganizowany wyw óz po
pio łu , w  ko tło w n i n ie  ma w en
ty la to ró w  do usuwania gazów 
spalinowych. N ie opracowano 
dotychczas w łaściw e j metody 
zm iękczania wody i  dlatego ko 
t ły  w  cuk ro w n i nadm iernie po
rasta ją osadem co obniża spra
wność kotłów . Powoduje to z 
ko le i większe zużycie węgla.

Organizacje pa rty jne  i  rady 
zakładowe pow inny tu  poświę
cić w ięcej uw agi węglowem u 
współzawodnictwu.

Zorganizowana w ym iana do
świadczeń m iędzy ko tło w n iam i 
uczestniczącymi w  akc ji, kon 
tro la  ze strony ak tyw u  p a r ty j
nego i zw iązkowego nad prze
biegiem podjętych zobowiązań 
— jest gw arancją że batalia o 
oszczędność węgla prowadzona 
przez rzeszowskie zakłady prze
m ysłowe przyniesie nowe tony 
wygospodarowanego opału dla 
nowych fa b ry k  i  nowych hut, 
k tó re  budu jem y w  planie 6- le t-  
n im

c. BŁO ŃSKA

20 bm.
pierwsze losowanie 

premiowych książeczek 
oszczędnościowych

(f) D n ia  20 bm. w  gmachu 
C e n tra li P K O  w  W arszaw ie od
będzie się losowanie p ierwsze j 
g rupy książeczek prem iow ych.

C iągnienie to  jes t zakończe
niem  pierwszego etapu nowego 
systemu oszczędzania pieniędzy, 
polegającego na co m iesięcznym 
odkładan iu na książeczkę 10, 20 
lub  30 zło tych. Nagrodą i  za
chętą dla oszczędzających . jest 
losowanie książeczek, odbyw a
jące się dwa razy do roku , w 
lipcu  i w  grudn iu .

Na 1000 książeczek — 25 zo
staje prem iow anych. Książeczki 
w yg ryw a jące  prem ię w  lipco
w ym  losowaniu b iorą udzia ł 
rów nież w  następnych losowa
niach.

Książeczki prem iow e o tw a rte  
w  drug im  półroczu br. mogą 
wziąć udzia ł w  losowaniu g ru d 
n iow ym . N

W  losowaniu wezmą udzia ł 
ty lk o  te książeczki, k tó re  nie 
zalegają z żadnym  miesięcznym 
wkładem .

W  m yśl regu lam inu losowań 
uczestnicy prem iowanego o- 
szczędzania mogą być oliecni 
p rzy losowaniu.

Słudenni koreańscy 
wśród młodych artystów 

w Warszawie
(f) P rzebywająca w  W arsza

w ie 10-osobowa grupa studen
tów  koreańskich odw iedziła w 
dn iu  16 bm. obóz p rzygotow aw 
czy dla zespołów artystycznych, 
wyjeżdżających do B e rlina  na 
I I I  Ś w ia tow y Z lo t M łodych Bo
jo w n ik ó w  o Pokój. M łodzież 
zgotowała p rzyby łym  gorącą o- 
wację, wznosząc o k rzyk i na 
cześć bohatersk ie j ' m łodzieży 
koreańskie j i wodza narodu ko 
reańskiego K im  Ir-sena.

Pierwszy ogólnopolski 
konkurs śpiewaczy

(a) W  celu upowszechnienia 
p ieśn iarstwa w  Polsce i  posta
w ien ia  go na na leżytym  pozio
m ie wykonawczym . M in is te r
stwo K u ltu ry  i S ztuk i organ izu
je  P ierwszy O gólnopolski K o n 
kurs Śpiewaczy (dla pieśniarzy), 
k tó ry  odbędzie się w W arszawie 
w  d rug ie j połow ie listopada 
1951 r. Będzie to konkurs o tw a r
ty , do którego mogą przystąpić 
zarówno artyści zawodowi ja k  i 
amatorzy.

Prapremiera opery 
„Bunt żaków“ 
we Urocławiu

(a) Państwowa Opera we 
W roc ław iu  w ystąp iła  z p rapre
m ierą opery Tadeusza Szeii- 
gowskiego pt. „B u n t żaków“ 
według lib re tta  Romana B ran d 
staettera.

Komunikat
Ministerstwa Finansów
(a) M in is te rs tw o  F in a n s ó w  za w ia 

d am ia , że z d n ie m  30 cze rw ca  1951 
r. z a k o ń c z y ły  swą d z ia ła ln o ś ć  O k rę 
gow e ł  R e jo n ow e  -U rzędy  L ik w id a 
c y jn e , a ic h  zakres  ‘ d z ia ła n ia  o raz  
s p ra w y  p rz e ję ły  w y d z ia ły  f in a n s o 
w e  p re z y d ió w  rad  n a ro d o w y c h  w o 
je w ó d z k ic h , p o w ia to w y c h  ł  m ias t 
s ta n o w ią c y c h  p o w ia ty  ’ — w  g ra n i
cach sw e j w ła ś c iw o ś c i te r y to r ia ln e j.

\  Prognoza pogody 
w dniu 17 bm.

Na ogó ł za c h m u rz e n ie  duże z m o 
ż liw o ś c ią  opa d ó w , je d y n ie  we 
w s c h o d n ie j części k r a ju  jeszcze po
god n ie  lu b  dość pogodn ie . T e m - 
p r r a tu ia  do 30 st., w ia t r y  s łabe z 
k ie ru n k ó w  z m ie n n y c h , p rzew a żn ie  
p o łu d n io w y c h .

Szybciej analizować wnioski 
racjonalizatorskie

Z Ż Y C I A  P A R T I I

Czy tylko w powiecie opolskim?
W  listach, ja k ie  na p ływ a ją  do 

in s ta nc ji pa rty jnych  i  państwo
wych z terenu w iejskiego, po
ważna część skarg t zażaleń do
tyczy sieci spółdzielczości zaopa
trzenia i zbytu

Chłop i p racujący narzekają 
na n ierzadkie p rze jaw y kum o
terstw a p rzy rozdzia le tow arów  
deficytow ych, k tó re  n ieraz prze
chw ytyw ane są przez bogaczy 
i spekulantów  w ie jsk ich . Sygna
lizu ją  o tym , że w  w ie lu  g m i
nach kom ite ty  członkowskie — 
któ re  stanowią narzędzie spo
łecznej k o n tro li nad siecią spół
dzielczości w ie js k ie j — albo 
wcale nie istnieją- lub  też is tn ie 
ją ty lk o  form aln ie . W listach 
spotkać można skargi na nie
dem okratyczny system przepro
wadzania w yborów  do zarządów 
w n iektó rych  GS-ach, kiedy 
proponuje się chłopom  gloso
wać na kandydata zupełnie im  
nieznanego. Poważny jest wciąż 
jeszcze procent izw . „k o m i-  
arycznych“  zarządów.

Dość powszechnym wreszcie 
z jaw isk iem  jest fak t, że, człon
kow ie p a rtii, pracujący w 
GS-ach nie należą do podstawo
w ej o rgan izacji w  swym  m iejscu 
pracy i w  zw iązku z tym  nie od
g ryw a ją  poważniejszej ro li w  
walce o usuwanie niedom a^ań i 
braków  spółdzielczości zaopa- 
tizen ia  i zbytu — ważnego go
spodarczego ogniwa spó jn i m ię 
dzy m iastem  i  wsią.

Z jaw iska, o k tó rych  mowa, 
w ystępow ały lub  nadal w ystę 
pu ją w  w ie lu  m iejscowościach. 
Z dużą jaskrawością u ja w n iły  ię 
one rów nież w  powiecie opol
skim. Słusznie w ięc uczyn ił K o 
m ite t P ow ia tow y PZPR w  Opo
lu  gdy 15-go listopada ub. roku 
pośw ięcił obrady swej egzeku
ty w y  om ów ieniu działalności 
PZGS i G S-ów  i  podejm ując w  
te j spraw ie odpowiednią u - 
chwałę.

M ija ł miesiąc 
za miesiącem...

Od c h w ili powzięcia uchw a ły  
przez egzekutywę K P  m inęło 
już  osiem miesięcy, a w  GS-ach 
pow ia tu opolskiego bardzo m a
ło  się zm ieniło. Uderza jący fa k t: 
K om ite ty  Gm inne nic albo p ra 
w ie n ic o ucnwale K P  nie w ie 
dzą.

Sekretarz K G  Groszowice — 
tow. Paluch p rzyb y ł nie tak 
dawno z innego terenu. U chw a
ły  z 15 listopada „w  teczkach 
nie znalazł“ , a n ik t  mu o n ie j 
nie m ów ił. To samo dotyczy se
k re ta rzy  K om ite tów  G m innych 
w  Popie low ie w  P oko ju i  w 
K rapkow icach.

W sprawozdaniu rocznym  z 
pracy GS w  Groszowicach, spo
rządzonym w  k w ie tn iu  br. o- 
bok w ie lu  c y fr zna jdu jem y 
stwierdzenie, że „w spó łp racy z

Zarządem Samopomocy Chłop
skie j nie ma, gdyż na terenie 
gm iny takow y w  ogóle nie is t
nieje. K om ite ty  członkowskie 
pracu ją  bardzo słabo. Od pół 
roku  w  sklepach gm innych i 
grom adzkich leży wełna i kon 
fekcja , k tó rych  n ik t  n ie  k u p u 
je, gdyż są nieodpow iednio d o 
brane do potrzeb ludności. W 
towarach tych są zamrożone d u 
że sumy, a G S -ow i brak środ
ków  ob ro tow ych“ .

W Popie low ie prezes Zarzą
du Gm innego SCh, A n ton i Łyga 
pracuje jako  in s tru k to r ro lny 
przy GRN, jest przewodniczą
cym Gm innego Zarządu ZSL, 
mężem zaufania cukrow n i, prze
wodniczącym  kom is ji ro lne j W 
zw iązku ze sw ym i licznym i 
fun kc jam i spędza co na jm n ie j 
cztery dni w  tygodniu na odp ra 
wach w  Opoiu, a dla pracy nad 
uaktyw n ien iem  ZSCh we w łas
nej gm inie czasu mu, rzecz ja 
sna,,n ie starcza. P rzy GS-ie is t
n ie je  w praw dzie  podstawowa 
organizacja pa rty jna , ale jest 
n ieżywotna — sekretarz W il
helm  P ie t n ie  zw o łu je  zebrań.

0

Na co skarżą się gromady
W rozm owie z pracow nikam i 

GS-ów w  K rapkow icach i Po
ko ju  w yp ływ a ją  różne b ra k i i 
bolączki. Prezesi i pracow nicy 
sklepow i podkreśla ją wprawdzie, 
że tow aru  jest dość i to różnych 
asortym entów . m ank coraz 
m nie j, gdyż w ie lk i nacisk k ła 
dzie się na szkolenie zawodowe 
personelu. Wszyscy jednak 
tw ierdzą, że gospodarka PZGS 
jest chaotyczna. PZGS zaopatru
je np. w  jednakow ą ilość to w a 
ru  od legły od m iasta ro ln iczy 
Popie lów  1 Groszowice, skąd 
chłopi spacerem przychodzą do 
Opola po większe zakupy. I  GS 
w  Pop ie low ie zmuszony jes t od
kupyw ać tow a ry  w  GS-ach w  
Gosławicach, w  Dąbrow ie D o l
nej, w  Chrząstow icach itp .

W ie lk ie  niezadowolenie w y 
w o łu je  wśród chłopów  w  Po
p ie low ie  rozdzia ł tow a rów  de
ficy tow ych . Np. w enty le , ro 
w ery, ru ry  do pieców i  b la 
cha cynkowa zostały hu rtem  
sprzedane p ryw a tnym  kupcom, 
u k tó rych  dopiero chłop i m ogli 
się zaopatrywać, płacąc oczyw i
ście drożej.

W  Żużeii węgie l tra fia  zaw
sze do tych samych ludz i i  
sprzedawcom słusznie czy n ie 
słusznie zarzuca się kum o te r
stwo. Sprzedawcy zaś skarżą 
sie na bezczynność kom ite tów  
sklepowych, zobowiązanych do 
czuwania nad spraw ied liw ą dy 
s trybuc ją  tow a rów  de ficy to 
wych, jednakże Zw iązek Samo? 
pomocy C hłopskie j, którego ra 
m ieniem  są kom ite ty  sklepowe, 
nie w ykazu je  żadnego za in te
resowania dla pracy GS-ów.

Charakterystyczne, że w  p ro 

tokó łach 1 sprawozdaniach K o 
m ite tu  Powiatowego i K o m ite 
tów' G m innych nie m ów i się w  
ogóle o podstawowych o rgan i
zacjach pa rty jnych  przy GS-ach. 
tam nawet gdzie one istnieją .

A przecież w łaśnie zalecenie 
dotyczące uruchom ienia orga
n izacji pa rty inych  i współpra
cy GS-ów z ZSCh stanow iły 
zasadniczą treść uchwały KP  z 
15-go listopada.

A le  egzekutywa KP, widać, 
sama nie docenia je j znaczenia. 
Bo oto, na ko le jnym  je j posie
dzeniu 7-go lutego br., k iedy 
ponownie była dyskutowana 
praca PZGS i GS-ów, egzeku
tyw a zgodziła się przyjąć do 
wiadomości, że „pod ję ta  uchwa
la została w całości w yko 
nana“ , ty lk o  na te j podstawie, 
że PZGS i G S-y mają pewne 
osiągnięcia gospodarcze. O pty
m izm u egzekutywy nie zakłó
c iły  nawet w ypow iedzi tow a
rzyszy. ja k  sekretarza KP, 
tow. Czerkawskiego i in s tru k 
tora tow  Silańczuka, k tórzy  na 
tymże posiedzeniu s tw ie rdz i
li,  że współpracy pomiędzy 
ZSCh i G S-am i nadal nie ma 
i że aparat spółdzielni samo
pomocowych w  ogóle nie in te 
resuje się życiem społecznym i 
po litycznym  na swoim  terenie

Jak nieraz przeprowadza
się „wybory“ zarządów
B y ło  to, przypom inam y, w 

dniu 7 lutego. M inę ło  pięć m ie
sięcy.

W toku tego okresu do K P  w 
dalszym ciągu dochodziły w ia 
domości o przejawach b iu ro 
k ra c ji, zurzędniczenia w  sa
m ym  zarządzie PZGS, o Wy
padkach duszenia k ry ty k i.

M óg łby coś o tym  powiedzieć 
tow. W acławek. przewodni
czący kom is ji re w iz y jn e j w 
Tarnow ie  O polskim , k tó ry  „spe
c ja lnym  rozkazem“  prezesa 
PZGS Raby został usunięty ze 
stanowiska i z G S-u za to, że 
sprzeciw ił się pow tórnem u w y 
borow i do zarządu niejakiego 
Szlempa, w łaściciela restaura
c ji, k tó ry  w  czasie sw oje j p ie r
wszej kadencji w yb ie ra ł wszy
stk ie  co lepsze tow a ry  do swo
je j kna jpy.

K o m ite t P ow ia tow y w ie 
dzia ł o losie tow . W acławka. B y 
ły  i inne sygnały z terenu. W 
sprawozdaniu z 10 m aja br. 
tow. Kam ieński, in s tru k to r KP, 
p isa ł m. in. o tym , że w  Chrzą
stowicach pracow nicy GS sa
m i w yku p u ją  tow a ry  i  to  na 
kredy t, sklepy grom adzkie są 
pozbawione a rty k u łó w  p ie rw 
szej potrzeby, ponieważ GS ma 
zamrożone pieniądze w  należ
nościach u pracow n ików  i w 
towarach niechodliwych.

K om ite t P ow ia tow y traktds 
w a ł tak ie  sprawy w s tyd liw ie  — 
za ła tw ia ł je  odgórnie, n ie  mo

b ilizo w a ł organ izacji p a rty jn e j, 
aby sk ry tykow a ła  i wyciągnę
ła konsekwencje wobec swoich 
członków, nadużywających sta
nowiska. Sprawę uregu low a ł 
PZGS zaw iadam ia jąc K P  k ró t
k im  pismem, że „prezes i jego 
zastępca zostali d yscyp lin a r
n ie  ukaran i, a w k ilk a  dn i póź
n ie j zm ieniony ca ły skład za
rządu, co uzd row i stosunki w  
G S-ie." W tym  piśm ie nie 
wspomniano jednak o tym , ze 
w  Chrząstow icach w yborcy 
opuścili zebranie na znak p ro 
testu przeciwko narzuconym  
im kandydatom .

System narzucania zarzą
dów GS-om jest w powiecie o - 
polskim  dość rozpowszechnio
ny W K rapkow icach np p re
zes Drożdży ński został .w y 
b rany“ . mimo. że członkow ie 
nie znali go wcale i m im o że 
b y ł nieobecny na zebraniu w y 
borczym

Nic dziwnego, że liczn i człon
kow ie zarządów GS są zupeł
nie oderwani od terenu i czują 
się zw yk łym i urzędnikam i. Je
żeli dodać, że prezes PZGS — 
ów właśnie Raba — b y ł „w ła 
dzą nadrzędną“  G S-ów i jedno
cześnie. jako członek egzeku
ty w y  K P  ich łącznikiem  z 
partią, a K P  pow ierza ł mu 
kon tro lę  jego własnego od
cinka, to stanie się jasne, d la 
czego PZGS i GS w  pow opol
skim  u leg ły  zb iu rokra tyzow a
niu.

*
Prezes PZGS Raba został u -  

sunięty. P rzy na jb liższych w y
borach do zarządów G S-ów 
na pewno zajdzie jeszcze w ie le  
innych zmian personalnych. 
A le  to jeszcze nie będz'e prze
łom
Przełom  na tym  odcinku nastąpi 

wówczas, gdy G S-am i k ie row ać 
będą ludzie w yb ran i w  sposób 
dem okratyczny i cieszący eę 
autoryte tem  i zaufaniem  p ra 
cujących chłopów, gdy położy 
się kres „kom isarycznym “ lub  
narzucanym  spółdzielcom za
rządom; gdy Zw iązek Samo
pomocy C hłopskie j będzie tra k 
tow a ł opiekę nad kom ite tam i 
członkowskim i jako  iedno ze 
swych najpoważniejszych za
dań; gdy kom ite ty  członkow
skie czuwać będą nad sprzeda
żą tow arów  de ficytow ych i  
skutecznie walczyć z kum o te r
stwem i spekulacją; wreszcie, 
gdy członkowie p a rtii,  pracu
jący w  sklepach, b iurach m a
gazynach i warsztatach GS-ów, 
dotąd rozproszeni po g ro
madzkich organizacjach pa r
ty jnych , utworzą w  swym  m ie j
scu pracy podstawowe organ i
zacje.

Zadania te czekają na szyb
kie  rozwiązanie. I  to nie ty lk o  
na terenie pow ia tu opolskiego

G USTAW A S IU C IA K

„Polska Ludowa zapewniła nam 
należyte warunki odpoczynku“

(a) Z roku  na ro k  D yrekcja  
Naczelna Funduszu Wczasów 
P raco w n ica ch  uspraw nia w y 
posażenie oraz popraw ia w a ru n 
k i bytowe i k u ltu ra ln e  w  ośrod
kach wypoczynkowych.

W tysiącach lis tów  przesyła
nych do D yre kc ji Naczelnej 
r.W .P . przebyw ający na wcza
sach robotn icy  i p racow nicy u- 
m ysłow i opisują swoje wraże
nia z wczasów.

W ładysław  Adam czyk, górn ik

z kopa ln i „C horzów “ , k tó ry  
przebyw ał na wczasach w  Cie
chocinku, pisze m. in.: „W  P ol
sce sanacyjnej nie m ogliśm y 
nawet myśleć o ja k ich ko lw ie k  
wczasach. W tedy w alczyło się 
o to, żeby nie  stracić pracy. 
Dziś Polska Ludow a zapewniła 
nam należyte w a ru n k i odpo
czynku. Dlatego też po pow ro
cie do pracy z now ym i s iłam i 
przystępujem y do rea lizac ji na
szego p lanu 6-le tn iego“ .

K ilkudz ies ięc iu  wczasowiczów
z Zakopanego we wspólnym  l i 
ście pisze m. in .: „Doskonałe 
w yżyw ienie, wygodne pomie
szczenia oraz liczne ro z ry w k i 
ku ltu ra ln e  złożyły się na to, że 
znakom icie wypoczęliśm y w  
czasie naszego urlopu. W ielu z 
nas przed w o jną m arzyło ty lko  
o ta trzańskim  pow ietrzu. Dzi
siaj w  pe łn i korzystam y ze 
wszystkich p rzyw ile jó w , jak ie  
dała nam władza ludow a".

Na m arg ines ie

W yprzedaż  
po zniżonej cenie

Jeśli chodzi o zdradę w ła
snego narodu —  Tito — wraz 
z całą belgradzką bandą — nie 
chcą się dać wyprzedzić innym  
agentom USA. Jeśli już wyprze- 
dawać kra j — to hurtem, to peł
ną parą — mówią titofaszyści. 
I  — wyprzedają bogactwa Jugo
sławii po cenie konkurencyjnej. 
A  skutki nie dają na siebie diu-

H i s  z p a n i a  n i e p o k o n a n a
Jak już  donosiliśm y, dnia 

15 bm. odbyła się w  W ar
szawie konferencja  racjona - 
liza to rów  wojew ództw a w a r - 
szawskiego z naukowcam i. Na 
naradzie te j m iędzy innym i 
w ie lu  dysku tantów  podawa
ło  p rzyk łady  w  ja k i sposób do
brze pracujący k lu b  rac jon a li
zatorów  i udzielana rac jon a li
zatorom  pomoc ze strony inży
n ie rów  i techn ików  w p ływ a na 
uspraw nien ie i obniżanie kosz
tów  p rodukc ji, na mechanizację 
robó t w ykonyw anych  dotych
czas ręcznie.

R acjona liza to r tow. Nowa
kow sk i z cukrow n i „M a ła  Wieś“  
m ó w ił o tym , że cukrow n ia  ta 
zaoszczędziła w roku 1950 dzię
k i rea lizac ji w n iosków  rac jona
liza to rsk ich  22.283 zł. K lu b  ra 
c jona liza to rów  cuk ro w n i „M a ła  
W ieś“  odbywa svstem atycznie 
dw a razy w  miesiącu narady 
i jest otoczony stałą opieką za
kładow ych techn ików  W pływ a 
to na coraz w iększy udzia ł ro 
bo tn ików  w  ruchu rac jona liza
to rsk im .

Tow. Kaczm arski z Zakładów  
Przem ysłu Gumowego „P ia 
s tów " opow iedzia ł o k ilk u  w n io  
skach rac jona liza torsk ich , w pro  
wadzonych w  życie w  ty m  za

kładzie , wnioskach, k tó re  zna
cznie ulepszyły pracę. Np. po 
w ie lu  oporach ze strony adm i
n is tra c ji zastosowano do cięcia 
gum y nóż w ie lo tarczow y, dzię
k i czemu cięcie gum y przebie
ga obecnie 8 razy szybciej.

Inź. F ilipow sk i z Centralnego 
In s ty tu tu  O chrony Pracy przed 
s ta w ił zebranym  korzyści, ja 
k ie  dają pom ysły rac jona liza
torsk ie , k tó re  nie ty lk o  u lep
szają proces p rodukc ji, ale me- 
chan izu jąc go. jednocześnie 
zwiększają bezpieczeństwo p ra
cy robo tn ików  obsługujących 
agregaty.

B yła  rów nież mowa o u iew ła -

(f) W  Pabianicach pod Łodzią 
zorganizowano Technicum  Pe
ch gogiczno-Przem y słowo, k tó re  
w  now ym  roku szkolnym  rozpo
cznie szkolenie nauczycieli zawo 
(lu w  dziale m eta low ym . Ucz-

śclw ym  stosunku do pom ysłów 
rac jona liza torsk ich  ze strony ad
m in is tra c ji, ze strony organ izacji 
p a rty jnych  zw iązkowych M ó
w ił o tym  szczegółowo m. in. 
tow. K a rko w sk i z C entra lnych 
Zakładów  Jedwabiu N a tu ra lne 
go „M ila n ó w e k “ . G rupa rac jo 
na liza torów  CZJN złożyła w  
.marcu br. 22 w n iosk i uspraw 
niające pracę i  zmniejszające 
koszty p rodukc ji. Wśród nich 
by ł wniosek tow. K a rko w sk ie 
go. P roponował on, by zamiast 
rozm otowywania kokonów  je d 
wabnika, rozpuszczać je  che
m icznie i rozpuszczoną masę 
przeciskać przez kap ila rę  (odpo
w iednie sito). Dałoby to w  efek
cie znaczne przyśpieszenie n ie 
k tó rych  procesów p ro du kcy j
nych i znacznie lepsze (bo ró w 
nej grubości) w łókno. Niestety, 
od złożenia tych wniosków u - 
p ły n ę łó 'ju ż  4 miesiące, a G łów 
ny In s ty tu t W łókienn ictw a cią
gle jeszcze nie daje w  te j spra
w ie odpowiedzi.

Tow. K a rko w sk i zw róc ił się 
rów nież z apelem do ORZZ 
Warszawa o bliższe zbadanie 
sy tuac ji w  CZJN, bo pomimo 
dużego znaczenia tego zakładu 
dla naszej gospodarki (jedyny 
zakład w k ra ju , k tó ry  p roduku
je w yroby  z jedw ab iu  n a tu ra l
nego) nie zorganizowano tam  do 
tego czasu k lu bu  rac jona liza to
rów.

Podobnych uwag kry tycznych  
zgłoszono ta naradzie więcej.

Okręgowa Rada Zw iązków  
Zawodowych pow inna z narady 
niedzie lne j wyciągnąć w łaściwe 
w n iosk i, tzn. po pierwsze: spo
wodować szerokie rozpowszech
nien ie przodujących doświad
czeń, po drugie zaś: dopilnować, 
by leżące i  nie przejrzane po
m ysły rac jona liza to rsk ie  b y ły  
natychm iast przeanalizowane.

TEP.

n iow ie  te j szkoły specjalizować 
się będą w  zakresie od lew nic
twa, spawalnictw a. obróbki 
m eta li oraz w budowie obrab ia
rek. Szkoła posiada bogato w y 
posażone w arszta ty

W  nocy z 17 na 18 lipca 1938
roku  w  M aroku H iszpańskim  
rozpoczął się zorganizowany i 
popierany przez h itle row sk ie  
N iem cy i  W łochy Mussoliniego 
faszystowski pucz przeciw  de
m okra tycznej Republice H isz
pańskiej.

Do w a lk i z kon trrew o luc ją , 'n -  
spirowaną i  finansowaną przez 
bankierów  Londynu i  New  Y o r
ku, do w a lk i z jaw ną in te rw e n 
cją państw  osi powstał lud  h i
szpański, zespolony w  szere
gach F ron tu  Ludowego, pod 
bo jow ym  k ie row n ic tw em  kom u
nistycznej p a r ti i Tak rozpoczę
ła się — 15 la t tem u — wojna 
domowa w  Hiszpanii — p ie rw 
sze na świecie zbro jne starcie 
s ił m iędzynarodowego faszyzmu 
z s iłam i dem okracji.

*

Agresja w  H iszpan ii m ia ła
być pierwszym  krok iem  w  h i
tle row sk ich  planach stworzenia 
„now e j E uropy“ . Te plany, o- 
pracowywane w Berchtesgaden 
nie by ły  dla nikogo ta jem nicą 
A le  rządy A n g lii i F ranc ji nie 
bezpieczeństwo w łasnych k ra 
jów , ale w a lkę  przeciw  siłom 
postępu uw ażały za g łówne za
danie. We F ra n c ji „soc ja lis ta " 
B iura og łosił p o litykę  „n ie in te r
w e nc ji“  k tó ra  godziła w demo
kra tów  hiszpańskich pozostawia
jąc wolną rękę faszystowskim  
in terw entom . Za cichym  popar
ciem rządów A n g lii i F ranc ji 
coraz nowe transporty  broni dla 
gen. Franco szły do H iszpan ii z 
B erlina  i z Rzymu. W łoskie 
czołgi rów na łv  z. ziemią wsie h i
szpańskie, a h itle row sk ie  samo
lo ty  ze znakiem swastyki niosły 
ludności śm ierć i  zagładę.

A le  tu okazało się, ja k  ogrom 
ne, ja k  niewyczerpane są s iły  
żywotne narodu, k tó ry  broni 
swej wolności swojego życia 
Do broni — stanęli robotn icy i 
chłopi, kob ie ty i nawet dzieci.

B rak było  broni Rząd francu
ski zam.ykająi granicę i otacza
jąc ją  kordonem  — odcią ł hisz
pańskich bo jow n ików  o i  wszel
k ie j pomocy. A le  m im o to — z 
bronią, a często i  bez b ro n i *—

własną piersią b ro n ili oni oko
pów i  barykad, b ro n ili każdej 
piędzi ziem i przed zalewem fa 
szyzmu.

Kom unistyczna P a rtia  H isz
pan ii dzięki konsekwentnej, w y 
trw a łe j a kc ji zdołała zjednoczyć 
do w a lk i ws/.ystkie dem okra
tyczne s iły  narodu. P a rtia  ko 
m unistyczna uczyła lud  hisz
pański nieprzejednania i  po
święcenia w  walce. W spaniały 
p rzyk ład  w ie lk ich  przywódców
— Jose Diaza i  Dolores lb a r ru r i
—  Passionarii —  po ryw a ł bo jo
w n ikó w  hiszpańskich i  zagrze
w a ł do na jw iększych ofia r.

N iem al trzy  la ta  trw a ła  bo
ha terska* w a lka  narodu, k tó re 
go nie mógł złamać Franco, cho
ciaż stała za n im  cała potęga 
m ilita rn a  W łoch i  h itle row sk ich  
N iem iec. N iem al trzy  la ta — 
b ro n ił się naród hiszpański, po
kazując — ja k  w ie lką  jest siłą 
w a lka  w  obronie wolności.

Cudów poświęcenia, walecz
ności, bohaterstwa dokonywa) 
lud  H iszpan ii w walce przeciw 
w ie lo k ro tn ie  przeważającym  si
łom  sprzysiężonej europejskie j 
reakcji. W spaniała epopeja o- 
brony M ad ry tu , niezapomniane 
bohaterskie boje Jaram y G ua- 
d a ła ja ry  i  Ebro w y ry ły  się r ło -  
ty m i zgłoskami w  h is to r ii w a .k  
o wolność narodów.

tfe

A gresja  w  H iszpan ii by ła  gro
źnym  sygnałem, była  w yzw a
niem rzuconym  ludzkości przez 
faszystów Była groźbą dla św ia
towego pokoju. Sprawa walczą
cego o wolność ludu hiszpań
skiego stała się sprawą wszyst
k ich postępowych sił na św ie
cie.

„...Wyzwolenie Hiszpanii  spod 
ucisku faszystowskich reakcjo
nistów jest nie ty lko  prywatną  
sprawą Hiszpanów, lecz — 
wspólną sprawą całej przodu
jącej i  postępowej ludzkości"  — 
pisał S ta lin  w telegram ie do se
kretarza KC  K P  H iszpan ii — 
Jose Diaza. *

Przez cały św ia t przeszła o l
b rzym ia  akc ja  solidarności z

bohatersko walczącym i p a trio 
tam i hiszpańskim i. Na w ie lo ty 
sięcznych dem onstracjach we 
wszystkich stolicach Europy 
masy pracujące dom agały się 
zaprzestania faszystowskie j a- 
g reś ji w  H iszpanii. Stosunek do 
walczącej H iszpan ii sta ł się 
m ie rn ik iem  rzetelności poglą
dów dem okratycznych i  uczci
wości każdego człowieka.

Solidarność z pa trio tam i hisz
pańskim i szczególnie głęboko 
w yraz iła  się w  Polsce zagrożo
nej od w ew ną trz  i od zewnątrz 
faszyzmem. Podczas, gdy sana
cy jn y  rząd zdrady narodowej 
w ysy ła ł broń faszystom genera
ła Franco — masy pracujące 
Polski s ta ły  całym  sercem z 
walczącym  ludem  H iszpanii.

Jose Diaz, Passionaria, te im io 
na płom iennych przywódców 
narodu hiszpańskiego b y ły  d ro 
gie i b lisk ie  ludow i polskiemu, 
k tó ry  w ita ł każdy kom un ika t o 
zwycięstw ie s ił dem okracji w 
H iszpanii z radością, ja k  swoje 
zwycięstwo. A  kiedy zorganizo
wane zostały brygady m iędzy
narodowe walczące w  H iszpanii 
— w  pierwszych szeregach b ry 
gad „za wolność naszą i  waszą“ 
w a lczy li na jlepsi synowie ludu 
polskiego. Z w a lką  ludu Hiszpa
n ii na zawsze związane będzie 
im ię  w ie lk iego Polaka, rew o lu 
c jon is ty  — generała W altera. 
S tały się brygady m iędzynaro
dowe pięknym , wspaniałym  
symbolem pro le tariackiego in 
ternacjonalizm u w  walce z za
wisłą nad Europą groźbą faszyz
mu i  w o jny., *

S traszliwa noc d y k ta tu ry  fa 
szystowskiej w  H iszpan ii — po
przedziła noc okupac ji h it le 
row sk ie j w  Europie. A le  k iedy 
rozb ity  został faszyzm niem iec
ki i w łosk i — faszyzm w  H i
szpanii pozostał. I  chociaż 
k rw a w y  reżim  Tranco b y ł bez
pośrednio w spółodpow iedzia l
ny za ogrom wojennych zbrod
n i — chociaż op in ia postępowa 
św iata domagała się po w o jn ie  
przyw rócenia wolności umęczo
nemu narodow i hiszoańskiemu

— krw a w a  dyk ta tu ra  Franco 
została zachowana ty lk o  i  w y 
łącznie dlatego, że pop iera ły  ją 
po w o jn ie  te same siły, k tóre 
szukały ugody z faszyzmem 
przed w o jną  i w  czasie w o jny. 
Pop ie ra ły  ją  te same siły, k tó 
re bezpośrednio po w o jn ie  p rzy
s tąp iły  do odbudowy potęgi 
h itle row sk ich  N iem iec i Japo
n ii — dla nowej agresji prze
c iw ko  ZSRR. K a t własnego na
rodu, sojusznik H itle ra  i  Musso- 
lm iego — Franco — sta ł się z 
ko le i sojusznikiem  am erykań
skich następców H itle ra .

*

S trasz liw y głód 1 nędzę,
o k ru tn y  te rro r — przyn iós ł H i
szpanii reżim  Franco. W faszy
stowskich katow niach giną ty 
siące pa trio tów , tysiące bo jow 
n ików  o wolność H iszpanii. A le 
ani s trasz liw y  te rro r, ani nędza 
granicząca z w idm em  głodowej 
śm ierci nie zdo ła ły zd ław ić du
cha narodu hiszpańskiego. Sło
wa Dolores lb a rru r i,  k tó re  rzu 
c iła  jako  hasło walczącym  w 
czasie w o jny  dom owej bo jo w n i
kom wolności „Le p ie j umrzeć 
stojąc — niż żyć na kolanach“
— głęboko zapadły w  św iado
mość hiszpańskiego ludu. A n i 
na chw ilę  nie ustała walka, 
w a lka o życie. P row adziła ją  w 
k ra ju  kie row ana przez kom un i
stów partyzantka, prowadziła 
ją na em ig rac ji kom unistyczna 
partia , jedyna konsekwentna 
bo jowniczka o wolność Hiszpa
n ii. W ydawane nielegaln ie 
dz ienn ik i, m ob ilizow a ły  do kon 
tynuow ania w a lk i, budziły 
świadomość, dodawały otuchy.

Jeden z dowódców partyzanc
k ich , k tó ry  w  czasie w o jny  
w a lczy ł we francusk im  Ruchu 
Oporu, a po w o jn ie  w ró c ił do 
k ra ju  i w pad ł w  ręce p o lic ji 
Franco, pisał z w ięzienia do 
Dolores lb a r ru r i:  „P ad liśm y w 
walce, to nasz los. A le  w iem y, 
że w ie le  tysięcy Hiszpanów, 
kom unistów  i nie kom unistów  
prowadzi da le j naszą walkę".

W  górach z bronią w ręku. 
w miastach i na wsi, prowadzą 
dalej w a lkę hiszpańscy p r r ty -  
zanci N ie Domoaly faszystom

ekspedycje w o jskow e przeciw
partyzantom , nie pomogły o- 
k ru tne  rozpraw y przeciw  ludo 
w i hiszpańskiemu. W alka na
rodu narasta. Hiszpania nie 
stała się — ja k  tego sobie ży
czyli im peria liśc i —  ostoją re 
a kc ji w  Europie.

#

Praw da w ybuch ła nagle, w
m arcu tego roku, przeryw ając 
kordon faszystowskiej cenzury 
Pół m iliona  robo tn ików  wzięło 
udzia ł w  s tra jku  powszechnym 
w  Barcelonie. Hiszpańska k la 
sa robotnicza wyszła na u licę  ze 
śpiewem M iędzynarodów ki, te j 
pieśni, k tó re j nie słyszały ulice 
H iszpanii od 12 la t. W  tych 
dniach potężnych s tra jków , 
w ie lk ich  b a ta lii hiszpańskich 
mas pracujących przeciw 
krw aw em u reż im ow i nędzy i 
w o jny  św iat cały poznał, że nie 
poszła na marne k re w  bohate
rów  w o jny  dom owej, że H iszpa
nia żyje i trw a  w  walce.

Dziś, w  rocznicę k rw a w e j fa 
szystowskiej napaści — naród 
hiszpański znów stoi w  p ie rw 
szych szeregach w ie lk iego, św ia
towego fro n tu  poko ju  i  w o lno
ści, k tó ry  pod przewodem 
Zw iązku Radzieckiego walczy o 
pokój i wolność narodów. Dziś 
naród hiszpański z większą niż 
k ie dyko lw iek  mocą kon tynuu je  
swą trudną, ale szczytną walkę 
przeciw k rw aw em u reżim ow i 
nędzy i w o jny.

Zm aganiom  w ie lk iego boha
terstw em  narodu hiszpańskiego 
towarzyszy najgłębsza sym patia 
i solidarność wszystkich m iłu 
jących pokój narodów. Towa
rzyszy najgłębsza sym patia i so
lidarność narodu polskiego B il
ska i droga jest nam walka H i
szpanii. Najserdeczniejsze uczu
cia każdego Polaka, m iłującego 
własną ojczyznę, towarzyszą na
rodow i hiszpańskiemu w  jego 
bohaterskie, walce. Droga 1 b li
ska jest nam Hiszpania, która 
żyje 1 walczy — niepokonana 
dziś — zwycięska wolnością ju 
tra.

Z O F IA  A R T Y M O W S K A

go czekać.
Pisze o nich osoba bardzo 

miarodajna, bo belgradzki ko
respondent wielkiego dziennika 
amerykańskiego „N ew  York T i
mes“ — M . S. Handler.

Jak wiadomo, 24 listopada 
ub. roku, Tito podpisał umowę 
z rządem amerykańskim, na 
podstawie której — według słów 
korespondenta — zobowiązał się 
„produkować i wysyłać do Sta
nów Zjednoczonych surowce 
strategiczne i półfabrykaty po
trzebne dla amerykańskiego 
programu obrony“ (czytaj agre
sji).

A le to bynajmniej nie wszy
stko. Korespondent ujawnia 
mianowicie, że Tito sprzedaje 
te surowce po cenach o wicie 
niższych niż ceny światowe.

„W Belgradzie oblicza się —•  
stwierdza dosłownie korespon
dent — że rząd jugosłowiański 
traci od 300.006 do 400.000 do
larów miesięcznie na tej trans
akcji“.

Wiadomo oczywiście dlaczego 
Tito to robi. Ale warto posłiy- 
chać potwierdzenia z ust ame
rykańskiego korespondenta. — 
„Rząd jugosłowiański czyni to 
dlatego — pisze Handler — po
nieważ zdaje sobie sprawę, że 
Jest jednym z głównych dostar
czycieli materiałów strategicz
nych do Stanów Zjednoczonych 
i że w ten sposób wnosi swój 
wkład... do amerykańskiego 
programu zbrojeniowego“, czyli 
innymi słowy, do przygotowań 
do nowej wojny.

Tak to wygląda z bliska. By  
zyskać sobie łaskawe uznanie u 
podżegaczy wojennych, Tito go
towy jest do wszystkiego. Nie 
martwi się bynajmniej, że pro- 
dnkty Jugosławii, wytwarzane 
w pocie czoła przez głodujących 
robotników i chłopów jugosło
wiańskich oddawane są za pół 
darmo nienasyconym im periali
stom. Za to zyskuje coś dla 
siebie. Amerykańskie U/.name, 
trochę ;Ież.ałego materiału wo- 
»ennego i  amerykańsko hitlero
wskiego demobilu oraz prym w  
zdradzie i zaprzaństwie.

OSA

Technicum pedaqoqiczno-przcmysiowe 
w Pabianicach
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C zy te ln icy  i  korespondenci piszą \
Czyżby n:e czytając listów rzucano je do kosza?:

te j p o ry  n ie  o trzym ałem  ani je 
dnego. i

A rm aty  zam iast chleba
W  ubieg łym  roku  zakupiłem  

•ty C entra li H and low ej P rzem y
słu E lektrotechnicznego w 
Szczecinie rad ioodb io rn ik . Na 
zakupiony aparat w ystaw iłem  
weksle w  ilości 11 sztuk, płatne 
do września br.

W m arcu br. zostałem służ
bowo przeniesiony do Z ie lonej 
G óry.

Wobec tego. zaw iadom iłem  
Centralę listem  poleconym o 
zm ianie adresu. W m aiu nie 
przysłano m i jednak weksla do 
w ykup ien ia . W ysłałem  drugi 
lis t polecony. Dopiero na ten o- 
trzym atem  odpowiedź, że Cen
tra la  ju ż  za ła tw ia zmianę mego 
adresu, a lis tu  pierwszego ode 
m nie nie otrzym ała. Weksel 
m ój podano do protestu.

Prawdopodobnie następne bę
dą też zaprotestowane, bo do

S praw a ta  jes t dla m nie o- 
g rom n ie  przykra . Z poprzednie
go rcdejsca pracy otrzym ałem  
lis t  z  naganą za nieuczciwe po
stępowanie. k tó re  zmusza moich 
ży ra n tó w  do płacenia n ie w yku - 
p ionych przeze m nie weksli.

Tym czasem  zaś ca łkow itą  w i
nę za w ytw orzoną  sytuację po
nosi C entra la . Reklam acja na 
poczcie w ykaza ła  bowiem , że 
6.IV . b r. CHPE otrzym ała  za po
kw ito w a n ie m  m ój p ierwszy list. 
Jedynie w ięc n iedbalstw o i  le k 
ceważące trak tow a n ie  za ła tw ia 
nych spraw  przez urzędn ików  
C e n tra li w  Szczecinie stało się 
przyczyną, n ienadsyłan ia m i w 
te rm in ie  w eksli. ■

TA D E U S Z D Y SZKO W SKI 
Nowa Sól

Przedsiębiorstwa usługowe muszą sprawnie 
i zvczliwie załatwiać klientów

12 czerwca rada 
przy M in is te rs tw ie

miejscowa 
Gospodar

k i K om unalne j wynaję ła  w od
dziale warszawskim  Państwo
w e j ZesluSi Śródlądowej na 
dzień 23 czerwca statek, na 
wycieczkę dla pracow ników  M i
n isterstwa.

Rada miejscowa rozpoczęła 
in tensyw ne przygotowania, za- 
angażowano zespół „A rto s u “  i  
orkiestrę.

W dn iu 22 V I. przedstaw icie le 
rady m iejscowej zgłosili się na 
przystań celem ostatecznego u- 
stalenia. k tó ry  statok będzie 
podstaw iony Na przystan i od
powiedziano: że statek jest do 
dyspozycji w  godzinach od 12 
do 24.

Następnego dnia uczestnicy 
wvcieczki z ja w ili się pu n k tu a l
n ie  na um ówioną, 17 godzinę. 
A le  statek nie w y p ły n ą ł o 
17 ale o W 30 został przy tym  
załadowany towarem. Następ
nie  zamiast płynąć w górę rze

k i, został zakotw iczony tuż za 
mostem Poniatowskiego. Taką 
podobno in s tru kc ję  o trzym a! 
k ie ro w n ik  s ta tku  od swych 
zw ierzchnich w ładz Wobec ka 
tegorycznego żądania dobicia do 
przystan i dla w y jaśn ien ia  tej 
sy tuac ji k ie ro w n ik  sta tku skie
ro w a ł go w  dó ł rzeki i krąży! 
m iędzy Żoliborzem  a Czernia- 
kowem. W reszcie na wyraźne 
żądanie k ie row n ic tw a  wyciecz
ki, żeby do przystan i nie dobi
jać wobec tego, że rozpoczęły 
się w ystępy artysto '." „A rto s u “  
statek skierowano w łaśnie do 
przystani. Wszystko to razem 
ty-ygląda po prostu na jakąś zło
śliwość.

P rzedsiębiorstw a żeglugowe 
pow inny  sum iennie j trak tow ać 
sw oja zadania. M am y prawo 
wym agać od nich sprawnej, ży 
cz liw ej, up rze jm e j obsługi.

J. ZAREM BA  
Warszawa

,Qd 9 miesięcy czebam na ocenę 
moiej jednoaktówki”

W  lipcu  ubiegłego roku 
napisałem jednoaktówkę pt 
„Przygoda na wczasach ‘ . U tw ó r 
w ystaw iony b y ł w Częstocho
w ie

We wrześniu w ystaw iłem  
„Przygodę“  z zespołem robo t
niczym  PM T w Radomiu. Na 
wniosek przedstaw iciela Zw. 
Zaw Przem Spożywczego, ze
spół wyjecha ł na tournee po u- 
zdrowiskach dolnośląskich, spo
tyka jąc  się wszędzie z bardzo 
gorącym przyjęciem.

W listopadzie ub. r. złożyłem 
jednoaktów kę w W ydzia le A r 
tystycznego Ruchu A m ato rsk ie
go M in . K u ltu ry  i Sztuki ce
lem przejrzenia i w w ypadku 
pozytyw nej oceny — za tw ie r
dzenia do druku. Odpowiedź 
m ia łem  otrzym ać w styczniu 
br. W kw ie tn iu  in fo rm ow a łem  
Sie w  te j sprawie. Powiedziano

m i, że odpowiedź otrzym am  w 
m aju. Przed dworna tygodn iam i 
zaś zapewniono, że tym  razem 
otrzym am  w y n ik  oceny za trzy  
dn i

Nie w iem , czy „P rzygoda“  od
powiada pod względem treśc i i 
fo rm y poziom owi u tw o rów  k w a . 
lifikow a nych  do d ruku . W każ
dym  razie, mogę chyba dom a
gać się, aby W ydzia ł powołany 
du oceny prac p isarzy -  am a
torów , w  okresie wzmożonego 
zapotrzebowania na drobne u - 
•w ory , szybciej za ła tw ia ł na le
żące doń sprawy-

Tego rodzaju stanowisko W y
dzia łu  Artystycznego R u ’ hu A - 
m atorskiego ham uje bow iem  
pełną m ob ilizac ję  naszej tw ó r
czości estradowej.

M. R Ó ŻY C K I 
Podkowa Leśna

„A rm a ty  zam iast ch leba" — 
to zm odyfikow ane hasło Goerin- 
ga nie schodzi z ust bu rżuazy j- 
nych po litykó w  i generałów Eu
ropy zachodniej i S tanów Z jed 
noczonych. „A rm a ty  zamiast 
chleba“  w o ła ją  prezydenci, pre 
m ierzy, m in is trow ie  finansów 
k ra jó w  zachodnio-europejskich 
i USA.

P rzygotowania wojenne — to 
w  pierwszym  rzędzie zwiększa
nie w yda tków  na zbrojenia. W 
Stanach Zjednoczonych budżet 
zbro jen iow y p rzew idu je  w yd a t
kowanie w ciągu dwóch la t 140 
m ilia rd ów  dolarów , a dyk ta to r 
gospodarczy USA W ilson o 
św iadczył niedawno, że program  
ten zostanie znacznie przyspie
szony.

O fic ja lne  w yd a tk i wojskowe 
w W ie lk ie j B ry ta n ii wynieść 
m ają w ciągu najb liższych 
trzech la t 3.400 m ilionów  fu n 
tów  czyli wzrosną o 80 proc. w 
porów naniu z okresem 1947—50 
roku. W przyspieszonym tempie 
im peria liśc i zbro ją N iem cy za
chodnie. W edług oświadczenia 
rzecznika W ysokie j K om is ji 
USA w T rizo n ii, koszty okupa 
cyjne wzrosną z 4,5 m ilia rd a  
m arek rocznie do 10,5 m ilia rda . 
Ponadto na u trzym an ie  d y w iz ji 
nowego WTehrm achtu p rzew idu
je  się w ydatkow anie  dalszych 
10,5 m ilia rd a  m arek rocznie. Re- 
m ilita ryza c ja  kosztować ma 
więc naród n iem iecki 21 m il ia r 
dów m arek rocznie. Rząd fra n 
cuski wyda na zbro jen ia  w  o- 
kresie 1950-^52 roku dwa ty 
siące m ilia rd ó w  franków , czy
l i  dw ukro tn ie  w ięcej n iż w 
okresie 1947—49. O 40 proc. 
wzrasta ją w y d a tk i wojskow e 
Włoch, o 67 proc. — H o land ii, o 
61 proc. — Belgii, o 72 proc. — 
Danii. Procenty te obliczane są 
na podstawie danych o f ic ja l
nych, k tó re  nie u ja w n ia ją  by
na jm n ie j wszystkich w yda tków  
zbro jen iow ych, u k ryw a ją c  je w 
różnych pozycjach pod n ie w in 
nie brzm iącym i nazwami.
Iióżne rękawiczki —  jedna 

ręka
Skąd się b iorą na to p ien ią

dze? Różne są sposoby p o k ry 
w an ia  w yda tków  zbro jen iow ych, 
różne m etody finansowania 
przygotow ań « w o jennych, ale 
treść ich sprowadza się do je d 
nego — do przerzucenia całego 
ciężaru na ludność pracującą. 
„Ręce kap ita l is tów  obleczone są 
w  rękaw iczk i rożnego koloru. 
Na jednej napisane jest:  i n 
flacja, na inne j  — podatek, na 
jeszcze inne j:  maszyna d ru k a r 
ska. — ale wszystkie  one w y 
ciągają się w  jednym  k ie runku  
— do kieszeni człowieka p ra 
cy, by go ograbić “ —-p isa ł o po
lityce  finansowania zbrojeń je 
den z postępowych ekonom i
stów am erykańskich.

Śladem naszych a r ty k u łó w

PZGS w Siedlcach wyjaśnia
W  odpowiedzi na a rty k u ł za-

mieszczoav w „T ry b u n ie  Lu du “  
n r 95 z dnia 6. IV . 1950. ot. 
„D z iw ne stosunki panują w 
gm innej spółdzielni w  G ra li“ , 
P ow ia tow y Związek G m innych 
Spółdzie ln i „Samopomoc Chłop
ska" w  Siedlcach w y jaśn ia : 

Przeprowadzone przez in 
s truk to ra  społeczno -  samorzą
dowego tutejszego PZGS w spól
nie z czynn ik iem  społeczno- 
po litycznym  dochodzenie w yka 
zało. że faktyczn ie  sklepowa, 
K rys tyna  Ostrowska, pobierała

w  okresie przedśw iątecznym  
wygórowane ceny za mąkę, 
sznurowadła, to w a ry  teksty lne, 
w iadra  i proszek do prania. W 
dodatku przy sprzedaży tow a
rów  teksty lnych  nie dawała 
w łaściw ej m ia ry . W  w ie lu  w y 
padkach przy zakupionym  to 
warze brakow ało  k ilk u  lub  k i l 
kunastu centym etrów .

W  zw iązku z tym  postanow io
no dyscyp linarn ie  zw o ln ić  skle
pową K rys tynę  Ostrowską. 
Sprawę skierowano do p ro k u 
ratora .

Bezpośrednią konsekwencją 
wzmożonego tem pa zbro jeń jest 
wzrasta jący d e ficy t budżetowy, 
czy li rosnąca różnica m iędzy 
w p ływ a m i państwa a jego w y 
datkam i. Metodą „p o k ry w a n ia “ 
tych de ficy tów  jest wzrost za
dłużenia wewnętrznego k ra ju  i 
d rukow anie  banknotów , nie po
siadających pokryc ia  we wzroś
cie p ro du kc ji

D ług w ew nętrzny Stanów 
Zjednoczonych Wynosi obecnie 
astronom iczną sumę 266 m il ia r 
dów dolarów. D e ficy t budżetowy 
„rząd u “ w Bonn wynosi już  o- 
becnie 3,5 m ilia rd a  m arek, 'a -  
dłużenie wewnętrzne przekra
cza 13 m ilia rd ó w  m arek, a d łu 
gi zagraniczne okresu pow o jen
nego wynoszą 15,8 m ilia rda  m a
rek. D e ficy t F ranc ji obliczana- 
jest w roku bieżącym na 400 
do 700 m ilia rd ó w  franków . W 
W ie lk ie j B ry ta n ii same ty lk o  
procenty od zadłużenia narodo
wego, spowodowanego z b ro je 
niam i, w yn ios ły  w roku 1950-51 
—490 m ilionów  fun tów , t j,  20 
proc. w yd a tków  budżetowych.

Na pokrycie  tych de ficy tów  
idzie w ruch prasa drukarska. 
Obieg banknotów  zwiększa się 
do ka tastro fa lnych  rozm iarów  
W czerwcu ogłoszono we F ra n 
c ji, że obieg baokdbtów  wzrósł 
do rekordow ej c y fry  1.632 m i
lionów  frankó w  przewyższają
cej ‘ k ilkanaście  razy poziom 
przedwojenny. We Włoszech o- 
bieg pieniężny rów nież wzrósł 
w ie lokro tn ie . Ponieważ zaś po
ziom p ro du kc ji F ranc ji ’ W łoch 
drepce wciąż w okó ł foz iom u 
przedwojennego — jasne jest, 
ja k  bardzo szerzy się w  tych 
k ra jach  in flac ja .

Wzrost cen, wzrost 
podatków

Odczuwają to aż nadto bo le
śnie masy pracujące państw a- 
tla.ntyckich. In fla c ja  — oznacza 
niepoham owany wzrost cen. Nie 
ma w prost dnia, by w tym  czy 
in nym  k ra ju  nie ogłaszano 
zw yżki cen. W A n g lii w  okre
sie od 1 marca do końca k w ie t
n ia  18 razy podwyższono o fi"  
c ja ln ie  ceny na a rty k u ły  pow
szechnego spożycia. W edług da
nych ofic ja lnego b iura s ta tys ty 
cznego USA, w  ciągu trzech 
m iesięcy następujących bezpo
średnio po w o jn ie  koreańskie j, 
ceny wzrosły ja k  następuje:

ja jk a  — o 38 proc., m leko — 
o 11 proc., chleb — o 6 proc., 
wełna — o 42 proc. itd  itd.

Jeszcze bardzie j n iż A m e ry 
kanie muszą zaciskać pasa m ie
szkańcy k ra jó w  Europy zachod
niej. I  tu m nóstwo p rzyk ładów  
ilu s tru je  sta ły spadek stopy ży
ciowej. W edług o fic ja lnych  da
nych koszty u trzym an ia  we 
F ra n c ji w  okresie od lipca 1450 
do marca 1951 r. wzrosły o 20 

I procent. W Niemczech zachod-

w S T O L I C Y

Studenci pomagają przy budowie 
burs akademickich

W Z R O S T K O S Z T  O W  U T R Z Y M A N IA  W  U S A
cze rw ca  1950 ro k u  (na w y k re s ie  od 
l i t e r y  ,,J ") , t j .  od c h w il i  rozpoczę- 
c p rzez  USA a g re s ji w  K o re i 
(P rz e d ru k  z re a k c y jn e g o  p ism a  am e
ry k a ń s k ie g o  „N e w s w e e k “ ).

B ia ła  l in ia ,  pnąca się s tro m o  w 
górę  w y k a z u je  w z ro s t k o s z tó w  u t r z y 
m a n ia  w  U S A  w  o k re s ie  od s ty c z n ia  
1950 do m a ja  1951 r . S zczegó ln ie  g w a ł 
to w n ie  w z ras ta  koszt u trz y m a n ia  od

] DANS LE REVENU NATIONAL
Part des capitalistes  HBSif 
Part des sa la rié s ___

Janv.
1951

S P A D E K  R E A L N E J  P Ł A C Y  R O B O C ZE J I  W Z R O S T Z Y S K Ó W  M O N O 
P O L IS T Y C Z N Y C H  W E  F R A N C J I

L in ia  d z iu rk o w a n a  z nap isem  
„s a la ire s “  i lu s t r u je  w z ro s t p ła c y  ro 
bocze j, l in ia  p rz e ry w a n a  z nap isem  
„ p r ix “  — w z ro s t cen. l in ia  z n a p i
sem „ p r o f i t s “ ' — w z ro s t doch o d ów  
m o n o p o li. Na w y k re s ie , k tó r y  óbe j - 
m u je  o k res  od s ty c z n ia  1946 do m a ja  
1951 r. w id a ć  w jr ra ź n ie  w z ra s ta ją cą  
ro zp ię to ść  m ię d z y  ce n a m i a p ła ca 
m i.

W y k re s  w  le w y m  ro g u  p o ka zu je  
p od z ia ł dochodu  narodow ego . P ole 
k re s k o w a n e  oznacza część dochodu  
na ro d o w e g o , o trz y m y w a n e g o  przez 
ro b o tn ik ó w  w  fo rm ie  p ła c y  ro bo  - 
cze j, po le  cza rne  — część, p rz y w ła s z 
czaną p rzez n ie lic z n a  g a rs tk ę  k a 
p ita lis tó w . W id z im y , że część ta  z 
29% w  ro k u  1933 w z ro s ła  do 50,5% 
w  ro k u  1950.

(Z „D é m o c ra tie  N o u v e lle “ )

nich ceny w tym  samym okre 
sie podskoczyły nawet o 25 
procent., przy czym najw iększy 
skok zanotowano w cenach a r
ty k u łó w  żywnościowych. Od 
stycznia 1950 do stycznia 1951 r. 
w skaźn ik cen we Włoszech 
wzrósł o 28 procent. Podobna 
sytuacja panuje we wszystkich 
kra jach  zachodnio-europejskich.

Podczas gdy in fla c ja  wyciąga 
pieniądze rob o tn ikow i z .jednej 
kieszeni, drugą opróżn ia ją  mu 
podatki. Śruba podatkowa przy
kręcana jest coraz mocniej. W 
Stanach Zjednoczonych podatki 
pochłania ją już  1/3 przeciętnych 
zarobków i w zrasta ją  nieustan
nie. Od c h w ili wybuchu w o jny  
koreańskie j poda tk i podwyższo
ne zostały o 17 m ilia rd ó w  do
la rów , z czego lw ia  część spadla 
na b a rk i mas pracujących. W 
czasie debaty nad ostatnią
podwyżką podatków potęż
ne stowarzyszenie am ery
kańskich przem ysłowców — 
tzw. N A M  (National Assęcia- 
tion  of M anufacture rs) zażądało 
od kongresu, by cały ten poda
tek ściągnąć w  form ie... podwvż 
szonych cen sprzedaży a rty k u 
łów  powszechnego użytku . Je
den z członków stowarzyszenia 
— E llio t V Bell, prezes znane
go koncernu wydawniczego Mac 
G raw  H ill ośw iadczył cynicznie 
w  M inneapo lis: „Należy pod
wyższyć podatki nakładane na 
poszczególne osoby, a nie na 
św iat in teresu“  Ponieważ zaś 
„św ia t in te resu" ma do dyspo
zycji rząd am erykański — ape
le tego rodzaju są z regu ły  
wprowadzane w  życie. P o tw ie r
dz ił to w  całej pe łn i n ie ja k i pan 
Erie Johnston, szef urzędu „s ta 
b iliz a c ji“  gospodarczej, a w 
cyw ilu  — prezes w ielk iego 
stowarzyszenia producentów 
film o w ych  — M otion  P icture  
Association m ów iąc: „Należy  
wypompować' ze społeczeństwa 
część pieniędzy i  zredukować  
siłę nabywczą konsumentów“ .

O czym pan Johnston 
nie mówi

Pan Erie Johnston ma o c z y w i
ście na m yśli szerokie rzesze 
społeczeństwa amerykańskiego. 
Łieb ie — pan Erie Johnston na
tu ra ln ie  wyłącza z tego procesu 
m im o, że w łaśnie z niego i z je 
mu podobnych można by n a j
w ięcej „w ypom pow ać“ .

Zyski w ie lk ich  m onopolistów  
i uczących się na „ko n iu n k tu rze “ 
w o jenne j rosną nieustannie. D /k  
tatorem  gospodarczym USA jest 
Charles W ilson — prezes w ie l
kiego koncernu General Elec
t r ic  — i w łaśnie jego koncern 
, dz iw nym  tra fe m “ zw iększył w 
ciągu ostatniego roku swój raa- 
lą tek  o ponad 100 m ilion ów  do-

Zjednoczenie Budow nictw a 
M ie jskiego W arszawy nr. 5 p ro
wadzi p rzy u licy  Mochnackiego 
8 i 12 budowę dwóch budyn
ków  o kubaturze ponad 25 ty 
sięcy m etrów  sześciennych każ
dy. Oba budynki przeznaczone 
na bursy akadem ickie posiada
ła po 4 kondygnacje i 124 poko
je m ieszkalne dw u i trzyosobo. 
we. Będą one stanow iłv  je d 
na całość w  połączeniu z 
is tn ie jącym  w  pobliżu placu N a
rutow icza domem akadem ickim

Roboty prowadzone od k w ie t
nia systemem potokow ym  są już 
poważnie zaawansowane i oba 
budynk i w k tó rych  już niedługo 
zamieszka k ilkuse t studentów 
zostaną oddane do użytku  na 
K ilka  dn i przed rozpoczęciem ro 
ku akademickiego.

P rzy budowie budynków  b u r
sy b iorą  udzia ł m. in. studenci 
k ilk u  wyższych uczelni stolicy 
i m łodzież dw uletn iego stud ium  
p rz j’gotowawczegó na wyższe 
uczelnie.

Tempo ja k ie  nadają budowie 
m łodzi studenci zatrudnien i w 
k ilk u  grupach m urarsk ich , cie

sie lskich, transportow ych i be- 
ton iarsk ich , jest naprawdę za
dowalające Na lew ym  .„k rzy 
dle“  domu akademickiego za
m ykającym  siedzibę akadem i
ków  od u licy  Mochnackiego 
pracują brygady m urarsk ie  s tu-, 
clentów pod opieką in s tru k to ra  
m urarskiego tow  Magierskiego. 
Właśnie przed dwoma d n ia ir*  
brygada transportow a zakoń
czyła układanie belek żelaznych, 
miejsce je j zajęła grupa m u ra r
ska, k tó ra  przygotow uje stropy 
pierwszego p ię tra  Za k ilk a  dn i 
roznocznie się betonowanie

Roboty prowadzone na p ra
wym  „sk rzyd le “  są posunięte 
nieco dale j i obecnie odbywa 
się tu w yciąg i nie m urów  kon
s trukcy jn ych  ' drugiego piętra.

Na czoło pracujących studen
tów  przy b jdow ie  bursy w ysu
wają się: grupa transportow o- 
m urarska kol. Dula, w y ra b ia ją 
ca 220 procent norm y, brygada 
m urarska ' ol. Seweryna, w y ra 
biająca około 200 procent no r
my i studenci z grupy transpor- 
tow o-m ateria iow e j kol. S.ydny 
— 200 procent norm y. tz)

larów. Pan W illia m  Herod jest 
szefem „m ob ilizac ji gospodar
czej“ k ra jó w  m arshallow skich i 
w łaśnie związany z n im  bank 
..G uaranty T rus t Com pany“  po
m nożył swe aktyw a w cią
gu roku  o 210 m iln . do ia iów .

Przeciw polityce 
nędzy i wojny

Nazwy firm , ty tu ły  i m ilio n y  
do larów  zysku można by p rzy ta 
czać w  nieskończoność. Rozu
m ie ją w ym ow ę tych c y fr  i fa k 
tów  coraz szersze rzesze społe
czeństwa w  k ra jach  k a p ita lis ty 
cznych. Rośnie potężna fala o- 
poru przeciwko planom  w o jen
nym  m ilia rd e ró w  am erykańskich 
i ich sa te litów  w  Europie zacho
dnie j. Rośnie potężna fa la s tra j
ków , pro testacyjnych przeciw 
ko stałemu spadkowi stopy ży
ciowej, przec!w ko  po lityce  zbro
jeń i nędzy. W ciągu pierwszego 
półrocza 1951 r. w  Stanach Z je 
dnoczonych odbyło się szereg 
potężnych s tra jkó w  w  ko le jn ic 
tw ie , przem yśle samochodowym, 
teksty lnym , sta low ym  itd . We 
F ranc ji odbyły  się w ie lk ie  s tra j
k i ko le ja rzy , p racow ników  
transportu , gó rn ików  i ro b o tn i
ków  przem ysłu zbrojeniowego. 
A ng lia  przeszła przez w ie lką  
fa lę s tra jkó w  dokerów w  Lo n 
dynie, B irkenhead: i  L iverpoolu. 
We Włoszech — w edług ob
liczeń Izb Pracy — s tra jk o 
wało w  ciągu pierwszych sześciu 
miesięcy bieżącego roku  około 
m iliona  robo tn ików .

A  . ‘
W c h w ili, gdy w  USA i k ra 

jach im  podporządkowanych 
szaleje org ia zbro jeń i  spada sy 
stematycznie stopa życiowa mas 
pracujących — w  k ra jach  demo
k ra c ji i socjalizm u, rozw ija  się 
wspaniale pokojowe budow n i
ctwo. Rozwojow i przemysłu 
ciężkiego towarzyszy rozwój 
ro ln ic tw a  i  wzrost p rodukc ji 
a rty k u łó w  masowego spożycia. 
W Polsce, będącej mocnym  o- 
gn iwem  fro n tu  pokoju, w yras ta 
ją  dzień po dn iu w ie lk ie  budo
wle, nowe fa b ry k i i zakłady 
przemysłowe. Gorzów, Kędzie
rzyn, Częstochowa, W izów — 
to ty lk o  kulka z w ie lk ich  ob iek
tów  planu sześcioletniego ktrue 
pomnażają wspólne bogactwo 
naszego narodu i są funda
m entem  na k tó rym  wzno
sim y dobrobyt naszego narodu 
Obraz dwóch św ia tów  — św ia
ta przygotow ań w ojennych, i 
św iata pokojowego budow n i
ctwa — staje się coraz ja ś n ie j
szy dla mas ludowych. W zra
stająca w a lka  o pokój na całej 
k u li z iem skiej jest tego na jle p 
szym dowodem.

Z Y G M U N T  BR O N IA R EK

Tylko dwie DRN dotrzymały terminu
W  zw iązku z postanowieniem 

zwiększenia ilości rem ontow a
nych domów, P rezydium  Sto
łecznej Rady Narodowej po
leciło prezydiom  rad dzieln i - 
cowych sporządzenie w yka 
zów wszystkich domów, w ym a
gających napraw y dachów i 
stropów. W ykazy te m ia ły  być 
sporządzone i nadesłane do 
w ydzia łu  gospodarki miesz
kan iow ej na jpóźnie j dOj 15 l ip 
ca br.

Z zadania tego w yw iąza ły  się 
w tć rm in ie  jedyn ie  dw ie rady 
dzielnicowe, a m ianow icie  P ra- 
ga-Północ i Grochów. Grochów 
zgłosił 26 domów, a Praga-Pót- 
noc 50.

Stanow isko innych  rad w yda
je się co n a jm n ie j dziwne. Tak 
ważna sprawa, jaką jest n ie
w ą tp liw ie  zabezpieczenie i w y - 
reperowanie, dachów pow inna

być należycie doceniana przez 
rady dzielnicowe

B rak danych ze wszystkich 
dzie ln ic u trud n ia  znacznie p ra
cę M ie jsk iem u Przedsiębior
stwu Inspekcji Inw estyc ji, k tó 
re na podstawie wykazów, na
desłanych przez rady dz ie ln i
cowe przeprowadza inspekcję 
i typu je  domy do rem orńu. 
Każdy dzień opóźnienia może 
spowodować n iew ykonanie prac 
rem ontow ych przed nade j
ściem jesiennych deszczów 

Dlatego też prezydia rad 
dzie ln icowych lewobrzeżnej
W arszawy i ich kom is je  bu
dow n ictw a pow inny na tych 
m iast sporządzić i nadesłać 
potrzebne wykazy. Czekają 
na to nie ty lk o  w ydz ia ły  .P re 
zydium  St. R. N ale i rodziny, 
k tó re  zam ieszkują , domy, w y 
magające rem ontu. (i)

Lepiej zaopatrzyć plaże w napoje i żywność
. D yrekc ja  M H D  jeszcze wcze

sną w ios a zobowiązała się za
opatrzyć Ośrodek Sportów  L e t
nich przy W ale M iedzeszyńskim  
i plażę strzeżoną przy ul. Ra
tuszowej w  żywność, napoje 
chłodzące i owoce. W obydwu 
punktach M H D  us ta w ił nawet 
swoje k ioski.

W ydzia ł K u ltu ry  Stołecznej 
Rady Narodowej wyszykow ał 
w  Ośrodku kiosk pod paraso
lem i pomieszczenie na maga
zyn. M H D  korzysta jednak je 
dyn ie z magazynu./ gdzie także 
odbywa się sprzedaż, wśród nie 
bywałego tłoku. Dwa k iosk i na 
plaży m ie jsk ie j stoją pj#ste, 
podczas gdy plażowicze' stoją 
na skwarze w  k ilom etrow ych  
kole jkach.

W ubiegłą niedzielę z plaży 
m ie jsk ie j skorzvsta ło 17 tys. o- 
sób. W dni powszednie fre k 
wencja sięga 10 tys. Trzeba 
więc ja k  na jszybcie j zapewnić 
plażowiczom  m ożliwość ła tw e 
go zaopatrzenia się w  żywność 
i napoje chłodzące

P rzysyłan ie  samochodu, ja k  
to m ia ło  miejsce w  ostatn ią 
niedzielę, jest ty lk o  pó łśrod
kiem , ponieważ zapasy szybKo 
sie wyczerpują. Poza tym  po 
zakupy z samochodu trzeba w y  
chodzić na ulicę, co stwarza 
niepotrzebne zamieszanie przy 
wejściu.

Dużym rów nież powodzeniem 
cieszy się plaża strzeżona przy 
ul. Ratuszowej. D latego i tam  
należy ja k  na jszybciej urucho
m ić n ieczynny kiosk. (kto)

PDT przy ul. Brackiej otwarty do 17 bm. włącznie

A lb u m  ku czci Feliksa Dzierżyńskiego
Nakładem  „K s ią żk i i W iedzy“  

ukazał się przygotow any przez 
W ydzia ł H is to r ii P a rtii KC 
PZPR, a lbum  poświęcony ucz
czeniu 25-ej rocznicy śm ierci 
Feliksa Dzierżyńskiego.

A lbum  zaw iera n iezw ykle  bo
gaty m ate ria ł ilu s tra c y jn y  i fa 
k tog ra ficzny  o życiu i dz ia ła lno
ści Feliksa Dzierżyńskiego. W y
dany w  sposób bardzo sta
ranny, w  p ięknej szacie g ra ficz 
ne j, rzu tu je  a lbum  działalność 
najw iększego polskiego re w o lu 
c jo n iśc i na tło  w ie lk ich  prze
m ian epoki jego życia. Pod po r
tre tem  towarzysza S talina czy
tam y słowa, wypowiedziane 
przez wodza i nauczyciela mas 
pracujących całego św iata tuż 
po śm ierci Dzierżyńskiego, 22 
lipca 1926 roku : „K ie d y  teraz, 
nad o tw a rtą  trum ną , w spom i
nam y całą przebyta przez tow a
rzysza Dzierżyńskiego drogę — 
w ięzienia, katorgę, zesłanie, K o
m is je  Nadzwyczajna do W alk i 
z K on trre w o luc ją , odbudowę 
zrujnowanego transportu , bu 
dowę młodego przem ysłu socja
lis tycznego — ma się ochotę 
scharakteryzować to tętniące e- 
nergia żvcie iednvm  słowem: 
„W IE C Z N Y  P ŁO M IE Ń ".

O dw racam y ka rtę  albumu. 
Pod portre tem  towarzysza 
B ie ru ta  czytam y słowa: „Fehks 
D zierżyński — to duma po lskie
go ruchu rew olucyjnego — to 
w zór w ie lk iego przywódcy, bo 
haterskiego bo jow n ika  i gen ia l
nego organizatora — to k o n ty 
nua to r na jp iękn ie jszych tra d y 
c ji polskich w a lk  wolnościo
w ych — to wspaniała postać re 
w o luc jon is ty , związanego na

śmierć U życ ie  z ideą i  w a lką  ] ny, zdjęcie w raz z m atką i  b rać- 
epoki p ro le ta riack ie j — to uoso- I m i. Następują la ta  młodzieńcze,
bienie w ykutego w  walce bra 
te rstw a polskich i  rosy jsk ich  
robo tn ików  — to symbol in te r 
nacjonalizm u rew olucyjnego, 
przepojonego p łom iennym  pa
trio tyzm em , żarem poświęcenia 
i potężna wolą czynu w  walce
0 zwycięstwo kom unizm u. Ucz
m y się czcić i naśladować Fe
liksa  Dzierżyńskiego“ .

Tekstową część album u roz
poczyna fragm ent au tob iog ra fii 
Feliksa Dzierżyńskiego. Zdjęcia
1 rysu n k i są je j żywą ilus trac ją .

A lbum  nie ogranicza się do
ukazania tła  historycznego w 
Polsce. W idzim y rów nież po
czątki ruchu robotniczego w 
Rosji. Obraz M orozowa pokazu
je  Lenina na zebraniu n ie lega l
nego kó łka  petersburskich 
m arksistów . Na autentycznym  
zdjęciu z roku 1895 w idz im y 
Lenina wśród członków „Z w ią 
zku w a lk i o wyzw olenie klasy 
robotn icze j“ . Zd jęc ia  p rzyw ód
ców i organ izatorów  SDKP: J u 
liana M archlewskiego, Róży 
Luksem burg, B ron is ław a Weso
łowskiego i M arcina Kasprza
ka, oraz reprodukcje  pierwsze,] 
strony centra lnego organu 
SDKP „S p ra w y  robotn icze j“  — 
oto pewnie zarysowane tło  h i
storyczne działalności Feliksa 
Dzierżyńskiego.

Teraz rozpoczyna sie ilu s tro 
wana opowieść o jego życiu 
Zdjęcia rodziców i małego Fe
liksa w  latach dziecięcych, obra
zek Dzierżynowa. miejscowości 
w powiecie oszm iańskim  gdzie 
u rodz ił się przyszły w ie lk i re 
wo lucjon ista . jego dom lo d z in -

lata w a lk i w  W iln ie  i  Kownie, 
pierwsze aresztowanie, zesłanie 
a wreszcie ucieczka z zesłania. 
Te w szystkie wydarzenia u k a 
zuje w  rysunkach i  zdjęciach 
album. Następuje teraz okres 
ożyw ionej działa lności D zierżyń
skiego w  Warszawie. W stycz
n iu  1900 roku zostaje D zierżyń
ski aresztowany i osadzony w 
X  Paw ilon ie  C ytadeli W arszaw
skie j. P aw ilbn C ytadeli, k o ry 
tarz w ięzienny, zdjęcie D z ier
żyńskiego z roku  1901, oraz 
zdjęcia w ięzienia w  Siedlcach 
ilu s tru ją  ten okres.

Zbliża się rok  1905. Ogromne 
bogactwo rysunków  i zdjęć ja 
kie przynosi a lbum  z tego okre
su nie pozwala na ich szczegó
łowe omówienie. Z uznaniem 
należy podkreślić staranny do
bór m ate ria łu  i tra fne  podkre
ślenie wspólnoty w a lk i polskich 
i rosy jsk ich rew o luc jon is tów  
przeciw  wspólnem u w rogow i — 
cara tow i.

Rok po roku  ukazuje album  
w  dalszym ciągu bogate życie 
Feliksa Dzierżyńskiego. Jego 
walka, w ięzienia, zesłania, u 
cieczki i znowu walka śc:sła 
współpraca z pa rtią  bolszewicka 
i je j wodzami Leninsrn i  S ta li
nem. praca redakcyjna i dzia 
łalnośe wśród robo tn ik  vw — to 
wszystko możemy w yczytać i zo
baczyć na kartkach  album u.

Nadchodzi przełomowa data 
1917 roku. Pod zdjęciem  Dzier
żyńskiego z owego czasu czyta
m y: „Z  szeregów S D K P iL  w y 
szło w ie lu  działaczy n ierozerwal 
nie związanych ze wspaniała

epopeją R ew o luc ji Paździe rn iko
w e j. Fe liks D zierżyński za jm uje  
wśród nich pierwsze m iejsce“  
Liczne zdjęcia ilu s tru ją  prze
bieg R ew o luc ji P aździernikowej 
1 udzia ł Dzierżyńskiego w  w a l
ce o zwycięstwo sprawy robo t
niczej. Nad zdjęciem z tego o- 
kresu — słowa M arksa: „P o 
lacy poza granicam i swego 
k ra ju  odegra li w ie lką  ro lę  w 
walce o wyzw olenie p ro le ta ria 
tu  — b y li wszędzie czołowym i 
bo jo w n ikam i w  te j walce“  Pod 
zdjęciem  czytam y: „N aród  po l
sk i jes t dum ny z tego, że z jego 
szeregów wyszedł w ie lk i Polak, 
k tó ry  stał się bohaterem  Rewo
lu c ji P aździe rn ikow e j“ .

A lb um  ukazuje obok zdjęć 
Dzierżyńskiego zdjęcia innych 
w yb itnych  synów narodu po l
skiego ak tyw nych  uczestników 
R ew o luc ji P aździern ikow ej: Ju
liana M arch lewskiego, B ro n i
sława W esołowskiego, W incen
tego Matuszewskiego, Konstan
tego Rokossowskiego, Karo la 
Świerczewskiego, Zbigniewa 
Fabierkiew icza i  S tanisława K u - 
leszyńskiego.

20 grudn ia 1917 D zierżyński 
zostaje m ianow any przew odni
czącym W szechrosyiskie j N ad
zw yczajne j K om is ji do W a lk i z 
K on trre w o luc ją  i  Sabotażem. 
Staje się prawą ręką, n a jb liż 
szym pom ocnikiem  Lenina i 
S talina. Liczne zdjęcia i rysun 
ki, 'b rą z y  i  po rtre ty  ukazują 
ten n iezw ykle  doniosły okres 
działa lności najw iększego po l
skiego rew o luc jon is ty .

A lbum  przynosi zdjęcia D zier
żyńskiego, M arch lew skiego i 
Feliksa Kona z okresu Tym cza

sowego K om ite tu  R ew olucyjne
go Polski w  B ia łym stoku , oraz 
Dzierżyńskiego przem aw iające
go do rob o tn ików  Białegostoku 
z ba lkonu Kom ite tu .

A lb um  zaw iera w ie le  zdjęć 
ilu s tru ją cych  działalność Dzier
żyńskiego jako Kom isarza L u 
dowego Transportu  i przewo
dniczącego Najwyższej Rady 
Gospodarki Narodowej.

20 lipca 1926 śmierć p rze ry 
wa wspaniałe życie .w ie lk iego 
Polaka i rew o luc jon is ty  Pod 
zdjęciem Dzierżyńskiego na ło 
żu śm ierci czytam y słowa Sta
lina : ’ „P a rtia  poniosła jeszcze 
jedną niepowetowaną stra tę“ . 
K om u n ika t urzędowy o śm ierci 
Dzierżyńskiego, ogłoszony w 
„Izw ie s tia “ , zdjęcia z pogrzebu 
Dzierżyńskiego, a rty k u ł Stalina,

A  oto rea lizu je  się testament 
ideowy Dzierżyńskiego, dzieło, 
k tó rem u pośw ięcił całe swe ży
cie. Ostatnia część a lbum u po" 
święcona jest z ilus trow an iu  
w ie lk ich  zwycięstw  K ra ju  Rad, 
k tó ry  zbudował socjalizm , obro
n ił go i zm ierza da le j — ku ko
m unizm ow i. Liczne zdjęcia z 
P o lsk i m ów ią o tym . ja k  naród 
polski, budu jący socjalizm  rea
lizu je  testam ent ideowy w ie l
kiego rew o luc jon is ty .

Pod popiersiem  D zierżyńskie
go d łuta rzeźbiarza radzieckie
go M anizera czytam y słowa P re
zydenta B ie ru ta : „F e liks  D zier
żyński to duma polskiego ruchu 
rewolucyjnego... Uczmy się czcić 
i naśladować Feliksa D zierżyń
skiego“ .

Polska Łudow,a czci pamięć
poświęcony pam ięci Feliksa, | swego w ie lk iego bohatera. W
fragm ent odezwy K om ite tu  Cen
tra lnego W KP(b) ogłoszonej w 
„P raw dz ie “ , zdjęcia nagrobka 
Dzierżyńskiego pod m uram i 
K rem la  pr».y P lacu Czerwonym  
w  M oskw ie w  pobliżu M auzo
leum Lenina; wreszcie lis t K o 
m ite tu  Centralnego KPP do K o 
m ite tu  Centralnego W KP(b) o- 
raz fragm enty odezwy KC KPP 
do ludu Polski — oto m ate ria 
ły  a lbum u z tego czasu. Prasa 
kom unistyczna całego świata 
uczciła pamięć Feliksa D zierżyń
skiego. Reprodukcje ty tu łow ych  
stron po lskie j, radzieckie j i m ię
dzynarodowej p“ asy pro le ta
ria ck ie j, rep rodukc je  okładek 
licznych książek i  tom ików  
poezji, poświęconych D zierżyń
skiemu świadcz? o m iłości, ja 
ką otaczał i otacza lud p racu ją 
cy Zw iązku Radzieckiego, Pol
ski i innych k ra jó w  namięć 
bohatera narodu polskiego, bo
hatera R ew o luc ji Paździe rn iko
wej.

w ie lu  m iastach nazw .ne zostały 
jego im ien iem  zakład;’ przem y
słowe i ulice. P om nik D z ierżyń
skiego stanie na Placu Banko
w ym  w Warszawie. Uchwała 
B iu ra  Polityc nego KC  PZPR w 
spraw ie obchodu 25-ej rocznicy 
śm ierci Feliksa Dzierżyńskiego, 
reprodukow ana w album ie, 
świadczy o znaczeniu, jakie 
p rzyw iązu je  nasza pa rtia  do 
uczczenia pamięęi na jw iększe
go polskiego rew o luc jon is ty .

A lbum  w ydany z te4 okazji 
jest trw a ły m  dokum entem , na 
k tó rym  uczyć sie mogą w spo
sób poglądowy masy pracujące 
Polski. P rzyk ład działalności Fe
liksa Dzierżyńskiego zapalać nas 
będzie do jeszcze aktyw n ie jsze j 
w a lk i o z b u ’o w „n ie  socjalizm u 
w na zym k ra ju .

RO M AN S ZYD ŁO W SK I

W obec p rz y g o to w a ń  do u ru c h o  - 
m ie n ia  w  W a rsza w ie  u zb iegu  ul 
B ra c k ie j i K ru c z e j now ego, C e n tra l
nego P ow szechnego  D om u  T o w a ro 
wego, dom  to w a ro w y  p rz y  u l. B ra c 
k ie j (dan 'n . b -c ia  J a b łk o w s c y ), c z y n 
n y  będz ie  t y lk o  do d n ia  17 bm

\  czn ie . W  z w ią z k u  z ty m  do 
czasu o tw a rc ia  c e n tra ln e g o  P D T . w  
d o .a u  to w a ro w y m  na u l. Kan iew skie
go zostaną rozszerzone — d o ty c h 
czas is tn ie ją c e  — d z ia ły  sp rzed a ży  
o raz  u ru c h o m io n e  d z ia ły : w łó k ie n 
n ic z y  i  p a p ie rn ic z y .

„Wpław Wisła przez Warszawę4’
22 lipca odbędą Się w  W ar

szawie zawody p ływ ackie 
„W p ła w  W isią przez Warszawę" 

W wyścigu wezmą udzia ł za
w odn icy zrsgszeni i  niezrzesze- 
m posiadający zaświadczenie 
ze zdanego egzaminu p ływ ack ie 
go.

Trasa wyścigu w ynosi 3 k ilo 
m etry. S ta rt wyznaczono w  po

b liżu  Ośrodka sportów  w od
nych, metę przy moście Ś ląsko- 
Dąbrowskim . D la zwycięzców 
przewidziane są liczne nagrody 
indyw idua lne, zbiorowe i nagro
da przecłiodnia.

Zgłoszenia dc wyścigów  p rz y j
mowane są do 19 lipca w  Ośrod
ku Sportów  Le tn ich  przy W ale 
M iedzeszyńskim . (kw)

T E A T R Y
P o ls k i — „Z w y c ię s tw o "  — g. 19.
K a m e ra ln y  — „T rz e b a  b y ło  is k r y "  

S. 19.
N a ro d o w y  — „ S u lk o w s k i"  — g. 19
N o w y  — „M ilio n o w e  ja jk o "  — g, 

19.
P ow sze ch n y  — „P a n n a  bez posa

g u "  — g. 19.
T e a tr  D om u  W o js k a  P o lsk ie g o  —

n ie c z y n n y , w  p rz y g o to w a n iu  „W z g ó 
rze  — 35“ .

W spó łczesny  — n ie c z y n n y .
S y re na  — „P la n ie  D o b ro d z ie ju "— 

g. 19.15.
L e tn i — „Z ie lo n y  G i l "  — g. 19.15.
N o w e j W a rsza w y  — „O s ie m  la le k  

i je d e n  m iś "  — g. 17.
„ G u l iw e r "  — „P a n  S to n k a “  — g 

13 i 17. /
O pera  i  F ilh a rm o n ia  — „S tra s z n y  

D w ó r “  — g. 19.

K I M A
M oskw a  — „W e so łe  k u m o s z k i z 

W in d s o ru “  — dod. „W a lk a  t r w a “  — 
g. 17, 19, 21.

P raha — „Z a b a w n a  h is to r ia “  — 
dod „Z a c z ę ło  się w  H is z p a n ii“  — g. 
16.30. 18.30. 20.30.

P a lla d iu m  — „Ś p ie w  je s t p ię k n e m  
ż y c ia "  — dod. „O c h ro n a  d ró g  odde 
c h o w y c h “  — g. 17, 19, 21.

A t la n t ic  — „P u s te ln ia  P a rm e ń s k a " 
— se ria  I  dod  ..M łode  s k rz y d ła “  — 
g. 16.30 18.30, 20.30.

S to lic a  — „V o lp o n e “  — dod. „P a 
p ro c ie “  — g. 16. 18, 20.

O chota  — ..W iosna w  S a ke n ie “  — 
16. 18, 20.

W —Z  — „Ś p ie w a k  n ie z n a n y “  — 
g. 17. 19. 21.

1 M a j — „W io s n a “  — dod. „B u d o w 
n ic z o w ie  lepszego ju t r a “  — g. 17. 
19. 21.

S y re na  — „Z ło te  je z io ro “  — dod 
„ A le e r  w a lc z y “  — g. 16.30. 18 30. 20.30

Tęcza — „H is to r ia  ja k ic h  w ie le 1-  
dod. „W s z y s c y  na s ta r t“  — g. 17, 19 
21.

P o lo n ia  — „P ie ś ń  T a jg i“  — dod 
„N a d  M o rzem  C z a rn y m “  — g. 15. 
18. 20.

L o tn ik  — „R w ą c y  p o to k "  — dod 
..O s tro żn ie  tF u c izn a “  — g. 17 i  19.

R A D I O
Ś R O D A  18 L IP C A  

P ro g ra m  I na fa l i  1322 m . S ta c ja  
czyn na  od godz. 15.25.

15.30 A u d  d la  d z ie c i; 15.50 P ie
śn i m asow e; 16.20 K o n c e r t p. d. T a r -  
sk ieg o . 17 00 M e lo d ie  w ę g ie rs k ie ; 
17.15 „ Z  k r a ju  i ze ś w ia ta “ ; 17.45 

S k rz y fik a  te c h n ic z n a ; 18 00 K o m 
p o zy to r T y g o d n ia  — F ry d e ry k  C ho 
p in ; 18.40 „L e w a n ty “  — fra g m . 
pow  A nd . B ra u n a ; 19.00 K o n c e r t 
m a sow y; 20.30 „ Z  f r o n tu  z o b o w ią 
zań lip c o w y c h “ ; 20 50 O d p o w ie d z i 
„ F a l i  49“ : 21.00 K o n c e r t C h o p in o w 
s k i;  21.30 A u d  l ite ra c k a ; 2145 M u 

z y k a  ta n e czna ; 22.12 K o n c e r t s y m 
fo n ic z n y .

P ro g ra m  I I  na fa l i  367 m
5.10 A ud . d la  w s i; 5.20 K o n c e r t ; 

6.05 P ieśn i m asow e. 7 00 M u z y k a ;
8 00 U tw o ry  ko m p . s ło w ia ń s k ic h ;
8.30 A ud . d la  obozów  m łod z ieżo 
w y c h ; 8 50 M u z y k a . 9 45 In fo im a c ie ;  
9.50 K o n c e r t p o p u la rn y ; 10.55 ,,M u - 
tn u "  — ode. • opow . T u rg ie n ie w a ; 
11.13 „M u z y k a  1 a k tu a ln o ś c i" ;  11.45 
„G ło s  ma.ią k o b ie ty “ ; 12.30 A u d . 
d la  w s i; 12 45 „N a  s w o jską  n u tę “ ;
13.30 „M u z y k a  d la  w s z y s tk ic h " ;
14.30 „F a ra o n “  — ode. pow  B. P iu 
sa; 14.50 G ra  O rk . M a n d o lin is tó w ;
15.30 A ud . d la  d z ie c i: 15.50 K o n c e r t 
s o lis tó w ; 16.20 D z ie n n ik  w a rs z a w 
s k i; 16.35 M u z y k a . 17.05 P ogadanką  
s p o rto w a ; 17.15 S k rz y n k a  o g ó ln a ; 
17 30 K o n c e rt p. d. W ie rn ik a ; 10 00 
„S tra s z n y  o g ie ń "  — fe l ie to n ; 18 15 
K o n c e rt życze ń ; 19 00 K a m e ra ln a  
m u z y k a  p o ls k a : 19 20 K o n c e rt p. d. 
S e re d yń sk ie g o : 20.30 „ Z  f r o n tu  zo
bow ią zań  l ip c o w y c h “ ; 20.45 „D z ie je  
ż y c ia "  — h u m o re ska  Ja ros ła w a  
H aszka : 21.15 M u z y k a  lu d o w a ; 21 45 
„Z y c ie  i  w a lk a  F e lik s a  D z ie rż y ń 
s k ie g o " ; 22.00 „M u z y k a  i a k tu a l
nośc i“ : 22.30 R ep o rta ż  z t l i  M ię - 
d z y n a ro d  T u r n ie ju  S zachow ego w  
S opoc ie ; 22.35 M u z y k a  ta n e czna ; 
23.10 K o n c e r t z C ze ch o s ło w a c ji.

W yd a w ca  K o m ite t C e n tra ln y  P o ls k ie j Z je d n o c z o n e j P a r t i i  R o b o tn ic z e j R ed a g u je  K o m ite t . N a k ła d e m  R S. W „P ra s a “ . R e d a k c ja ; W arszaw a , D om  S łow a  P o lsk ie g o , P lac K a z im ie rz a  W ie lk ie g o  p rz y  u l M ie d z ia n e j T e le fo n y ; R ed a k to r N a cze ln y  8-22-60. Zastępca  R e d a k to ra  
Nacz-elnego 8-33-28 S e k re ta rz  R e d a k c ji 8-82-29 D z ia ł p ro p a g a n d y  8-08-89 D z ia ł p a r ty jn y  7-34-30 D z ia ł k r a jo w y  8-65-24 D z ia ł z a g ra n ic z n y  8-82-25. D z ia ł e k o n o m ic z n y  7-34-10 D zia ł k u ltu r a ln y  8-65-25 D z ia ł l is tó w  1 in te rw e n c ji 8-65-23 D z ia ł m ie is k i  8-71-82 C e n tra la  7-01-21. 7-01-22, 

7-04 3-57-62 8-82-28 T e le fo n y  n ocn e : R e d a k to r n o c n y  8-57-62 R e d a k to r te c h n ic z n y  7-01-21 S e k re ta r ia t 8-82-28. P re n u m e ra ta  1 k o lp o r ta ż  P P K  „R u c h “  O d d z ia ł w  W a rsza w ie , u l. S re b rn a  12. c e n tra la  te le fo n ic z n a  804-20. 22. 23. 30 W p ła ty  na p re n u m e ra tę  pocztow ą p r z y j-  
m u ią  W s z y s tk ie  U rz ę d y  P o c z to w o -T e le k o m u n ik a c y jn e  oraz kasy  P P K  „R u c h "  w  W arszaw ie  p rz y  u l S re b rn e j 6 1 P lac  3-ch K rz y ż y  16 P re n u m e ra ta  m ies ięczna  w k r a ju  4 zł 50 g r, p re n u m e ra ta  z b io ro w a  od 5 egz na jed e n  adres, p a r ty in a  2 z ł 25 gr z a g r a n i "  ****» 9 .-  K o n to
P K O  — N r  1-14003 P rz y  z g ło s z e n iu p re n u m e ra ty ’ n a le ży  podać d o k ła d n y  i  c z y te ln y  adres . A d m ia ls tra c J a : W a rsza w a  u l.  W ie js k a  12. te l.  4-01-80, 90. B iu ro  R e k la m  i  O g łoszeń te le fo n y ; 7-38-05 i  7-36-41. Z a k ła d y  G ra fić z n e  i  W y d a w n . D om  S ło w a  P o lsk ie g o . 2 -&  — 37902


